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Bilety wcześni.^ nabywać można w księgarni W . Idzikowskiego (Kresz- 
Czatyk 35 tel. 858), a w dzień przedstawienia od godi. 6 pp. w  kasie tea­
tru w  i BOgriwie“ .

(D y ra k c y a  N .  F .  
T<tpor-Bagro«a).

Dziś d. 5 go „O p o w ie b c i H o ffm a n a 1'.  Poćzą*ek o g. 8-ei -viect. Dnia 
fi go w poł. po c< tach ogol priy»t. „ Ż y c i a  a a  C e a a r a a " !  wiecz. d o  
CenacL iwycz. ..D  .b r o w a k i" .  Da. 7 „ P r o r o k " .  Dnia 8 w pot ( Ra- 
e ta n  I Lu d m iła  ’, wieczorci" >,C lo i- .a . iia c z y a a ” . Dnia 9 gó" be
i>-f's kasyerkt M Szczerbiny „ B a j o  o oar. e S a l t a n ie ” . Dnia 10-go 
„ E i g e t i u a t  Oni»a<n” . Bilety nabyw.ć można.
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„ I  em ifco r" w 5 akt , Wiecz. t nef.a R A D IN A —A  Daudet Ru
m a a ta n ”  kootelya v 5 nk, Dnia 7-go „G< Ja z d o  sz lo ah eo m io " w f, 
akt. Duia 8-io w poi, „ K s ią ż ę  n .s t ę p o a " .  Duia 9 „ U r w is k o "  
w c a--t- Bnia 11 na rzećz Kijowskiego I  wa .Kropla Mleka* „ Z a  M j-  
r a m i”  w t akt. W  próbach Ryazkowa „ P io rm o * e  k r o k i " .  J. Biela 
jewa „R r A Ić W n a  Ż a b o ”  Bilety do nabycia w  kasie ud 10—8 pp < *»■ 
g. 6-ej do aońei przedstawienia. ” 10940

C Y R K  A R U T IK O W A . Dzid w. 5 g ru d n ia  p a t a t  o a ta t .,  a p e ln ia ję c
źyc*euia tycb, którzy uie wid^Mi 1-ej stryi, ułuianej według l-ej i 2 ej

tS?* ‘T&iglkiZ r d d ło  s z c z ę ś c ia
odtwarzamy ponownie tę itraszną tragedyę duszv kobiecej, którą D'ze#ył* 
Mania w wjkonaniu znakomitej pritma-ba etyny Cesar Teatru F re o b ra *  
ż e ń s k ie j.  Roię barona Sjtejnbacha wyk. aitysta Moak. Cesur. Tearii 
M ak r im  oar. Początek seansów o g. 6, 8 i 10 w. Priygryw«ją dwie or 
kiestry Ceny biletów od 20 kop. 2 ga serya będzie demonstrowana jutrr. 
d. 6 . 7 grudnia, Administrator K . S Z U R A .
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Wielki wybór najpraktyczniejszych
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D y w a n ó w  jult. wych

G o b e l i n ó w
P o d u s z e k
S e r * w « t

PO LEC A

F i g u r e K  i W a i a o .  
K a r n i k ó w  (gzymsom)

P o r t y e r ,  F i r a n e k  i t .  p- 
S K Ł A D  FABRYCZNY

W
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W A R SZA W SK IE J blowych

FA BR Y  51 i portj e r

KIJÓW—K reszczatyk  Hr 6.
C e n y  n a j p r z y s t ę p n i e j s z e *  12314

Skład koronek 

ptAtna i belizny

Ktjós/ róg Lnie 
rańskiej i >Crcsx. 
fiat. 29 Wejść 
front, z Kreś^cz.

Nowo otrzymaLe: Hirma egz. od r. 1882. Telef Sk 1157.
Dym a b.j« firanki, r r l e t f  tiulowe i parusynnwe m « to m a ty c z n -. 
Obrusy, choduiki, makaty, o h u n tk i orenburskie i Sukienne. F led k *  
K o łd ry  watewanr, pluszowe, z ‘i slbłądziej wełny. Po A o z o ch y  
i wyroby trykotowe, wełniane fil d’ecosse. Rękawiczki i kamasze. 
Bielizna hygleniczna prof. d ra Jegera praw, ziwa studtgardska. B ie­
lizna damska, mębka, dzicćtcna, wy at t  go.awa i r*  zamówienie. 
J j r o u a s a k i a  i k o s tro m a k le  p łA ts a  najlepsze wyroby w Rosyi. 
S ie l l r s a  stołowa l pościelowa. Do hydropstyi, pł-Szcze, przeście­
radła i ręczniki. E a w a łic ia n a  tkaniny f-bryk M. rozowew, barcha 
ny białe i kolorowe. K o ron ftl mereżki, haiiy ,Broderie“. Szale, 
kosynki z fanszony Puch, pierze i wata wełn ans, również i ln. to- 

óiary w dobrym gatunku po cenach umiarkowanych i steł-rch. 
Oddziałów nie posiadamy 76G9 Oddziałów nm posiadamy
Wijów, K r s a t c i a t y k  Aft 29 , ba l-ćtano  m s jśo le  f ro n to w e .

WENTONA
12233

S a n u t o r y u m  r .G  O  R  U  I 0 “ .
Najpiękniejsza i D»jzdr »wsz< miejscowi ść 
na iranCusKi-j Riwierze t toryCh na 
gruźlicę nic przyjmują Prospekty wysyła na 
żądanie. Starszy Jekari; Dr. Berman.
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SKŁAD FA2RYCZNY X
Akc. Towarzystwa Warszawskiej Fabryki x
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kich magazyn , Ju* 
p o l a l u * 1. 12404
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M  2 1 d .  w f .F .  M e r t e n s
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Kreszczatyk róg Besarabki Nr 47/1. 

P r z y j m u j e  n a  l o k a t y  g o t ó w k ę  n a  t e r ­
m in y *

Płaci 7°|, w stosunku rocznym, nu

\M  B i l w a i i y  J r a n i o r *
Kijów, Zylańska }6 23, Ul. 33-51.
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Do dzisiejszego N ru dołączamy 
dla prenumeratorów zamiejscc 
wych prospe*/ miefc.ecznika ilu 
strowanego . Z y c i e  P o l s k i e * .

U - 1   a r a u k a r y * .  drao«*

l i  J  9 pokojoara ar o lb ra y -fESitteisaiHje
M.-BłagowiesiCzeńska 10«,. 11207

damska, męska, 
dz ec.: na z * ła- 
snej fabryki.bielizna 

Sielizua 
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Handlowo -  Przemyśl. Towarzystwo

&. |. i J.

sto łrw a biała 
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pościelowa,

KAMEUE ^
o d  3  r b *

A J /n o D n ic js z E
PERFUMY

i W O D A  K O L O f f S K A

Kreszczatyk dom 22, Grand-Hotel, 

telefon 5-29.

To warzystwo drugiej filii w  K i­
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Stanisława
Grudzińskiego

Meryngowska
N n  7  (R O E .  L U T E -  

-  /  K A Ń S K I E J ) .

Jampol - Podolski
prenum eratą
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FRYDERYK r  U L3

p ry jm .jo  811 W  W A R S Z A W I E .

W 1 R i n o i n l r i n r o l r i  Dastzć możo* we wszystkich apte- 
I I  l ł  Z Z Jk D 9 J lv Jb X v A .  O J k J  j kacb, składach aptecznych i piriu-

meryach. Pr.edst.wiciele na K jów: 
T -»□ Świda i Mil'err Kreszczatyk 29.

Dla fedjfiŁtpaianfa p /« « a s < r .aDziea 
■ika Kyewftfctage* aabytia  na W h- 

ru k a fib  uwdiig- * ak 'IzyCa kaiątck 
Ktezbądnytb w k a fa y s  dem a pmj 
kto, paroz^mialUwy ala * n ś i w t *  
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po e«H zniżci e]
w yiąjsa ‘9 iyltm nr i  tym f n s w i i t -  
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DZiEJE POLSKI
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2 tamy, sc iuatri c r luntCza. dnia 
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a M u r n .  Cena dla praraaaaraierów
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i— -zdabnej apraw tal
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alaan 1  b ł a k a a l n a  kaazidw w a . |
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Niemcy w Turcy!.
Świat polityczny zaskoczony został przez 

postanowienie cesarza Wilhelma wysłania wiel­
kiej misyi wojskowej do Konstantynopclt. Nie­
raz już niemieccy oficerowie bywali instrukto­
rami armii tureckiej. Oatatui d e s  a s t r ę  tu­
recki wykazał rnder jaskrawo skutki tej nie­
mieckiej nauki dla Turcy! i jej potęgi.

A le pomimo tego stanowczego pogromu 
armii tureckiej, pozostającej dutycbczaa pod 
wpływem niemieckich instruktorów, pomimo 
niepowodttń generała Gołcza i jego wojskowej 
misyi, terrz znów Niemcy rzucają się na Tur­
cję , aby ją dalej przygotowywać, a niemiecki 
generał Liman von Sandera obejmuje d 2o-go 
grudnia naczelną komendę nad armią, stojącą 
załogą w stolicy państwa tureckiego.

W  roku 1882 było 4 cficerów niemieckich 
inst.uktorami ar armii tureckiej, w roku 19 9 
było już 13 niemieckich oficerów pod komendą 
generała v _n Goltza, a obecnie udaje się do 
Konstantynopola generał Liman von Sandera z 
majorem Strcmpe! i 30 of cerami Sztabu nie 
mie^ki-go w ctla objęcia komendy nad I ym 
korpusem armii tureck ej, stojącej załogą w sto 
licy pań twa. Niemiecki dowodca armii turec 
kit j wyposażony został w nadzwyczajne pełno­
mocnictwa z wlajlzą najwyższą, przysługującą 
naczelnemu wodzowi. Korpus armii podzielono 
na dwie d/wizyt, na czele sitabu stoją wyłącz­
nie niemieccy of.cerowie, podczas kiedy tureccy 
tf.cerowie mają apeioiać stużbę kancelaryjną 
przy sztabie i urzyć »ię od niemieckich instiuk- 
toi ów. Przy każdej dyw-zyi utwrrzcny będzie 
jeden pułk wzorowy piechot/ i jeden pułk wzo­
rowy artyleryi, a nadto przy całym korpusie 
utworzony będzie jeden * zorowy pułk kawale- 
ryi: wszystko pod niemiecką komendą

Wszystkie te pułki w z irowe — ,Modeli Re- 
gimente*— mają stać załogą w Konstantynopo­
lu pod naczelną komend), generała Liman von 
Sinders. Tym sposebem naczelna władza nad 
wszystkiemi wojskami w stolicy państwa prze­
chodzi od dnia 20-go grudnia 1913 r. ped ko­
mendę niemców.

Na zewnątrz przedstawia prasa niemiecka 
to postanowienie reiarza Wilhelma, jako nie­
winne zarządzenie dla kształcenia trmii państwa 
sprzymierzonego. W  istocie jeat to niezmiernie 
doniosły krok naprzód w systematycznym po­
chodzie niemców na wschód. Nie od dziś po­
lityka niemiecka zdąża systematycznie do opa­
nowania T u rcji i utrzymania pomostu między 
Berlinem a Azyą Mniejszą, gdzie 600 milionów 
kapitału niemieckiego włożono w budowę kolei 
Bagdadzkicj

Niemcy otwarcie w swych browuracb, 
książkach politycznych przedstawiają koniecz­
ność zawładnięcia ujściami Dunaju, en ira S:ę 
przy wpływach na polityką Auttryi i Rumunii 
udaj*, a teraz dążą rystemetyczaie do stworze­
nia ścisłego związku między Niemcami a Tur- 
cyą. Tym sposobem oowstaje wielkie państwo 
od Wt gezów aż do Konstantynopola, a 'A u  
atiya nie stanowi żsdnej przeszkody w dalszym 
puch odzie niemców na wschód, podczas kiedy 
Rumun a, na której tronie siedzi Hohenzollern, 
stanowi ów wymarzony pomost dla potęgi nie­
mieckiej. Uzie teraz o Azyę Mniejszą, której 
część urażają  Niemcy już za swą domenę i ja ­
sno wypowiadają, że w m:ędzyrzeczu Mezopo­
tamii powstanie kiedyś petężna niemiecka ko­
loni’ a cy a.

Francuaki minister spraw zagranicznych 
llanotauz w swej bistoryi Francyi wjpółczesnej 
pierwszy zwrócił na te dążenia niemieckie w 
Turcyi uwagę świata politycznego i wyraźnie 
wszazał na kierunek ekapansyi niemieckiej w 
Azyi Mniejszej, jako njjbliżtzy cel polityki nie­
mieckiej Iitotuie w oititaiem  ro leciu wzrósł 
handel niemiecki w Turcyi i krajach balkań 
akich do poważnej kwoty 220 milionów marek, 
co stanowi 1,6 proc. całego niemieckiego eks­
portu. Niewątpliwie cyfry eksportu niemieckie­
go przemysłu bęlą  w  przyszłoś ć rosły w sto- 
ouuku, jak wzrastać będzie wpływ polityczny 
Położenie poi tyczne w krajach dawniejszej Tur 
cyi n a  Bałkanach na razie zmieniło s:ę na nie­
korzyść i przez d/użtzy czas nie będzie można 
m yścć o konsolidacyi stosunków ekonomicz 
nych, ale nareszcie przyjdzie chwila równowa 
gi, a wieoy przemysł niemiecki wyciągnie wszy* 
atkie korzyści zmienionego położenia. W  Tut

już niemcy wywie, a ją wpływ c-cyi dziś 
gromny.

W ążcc pod tytułem vDas Deutschtum 
im Aułland* powiada prof. Robert Ilceninger 
Berlin, Verłag B. G. Teubner 1913':

*Szzzegćlniejscy nacisk położyć należy na 
niemców w krajach bałkańskich i w  Turcyi 
europejskiej oraz na interesy niemieckie w Tur- 
cyi azyatyckiej. Szczególniej wielkie znacrenie 
mają niemcy w Rumunii. W  Rumunii, Serbii. 
B„!garyi jęe jk  niemiecki stU się językiem han­
dlowym, jedynie tylko w szczupłej sferze wyż 
szej klasy <r Rumunii jest jeszcze upodobanie 
dla języka francuskiego, a natomiast nie znają 
tam nigdzie języka angielskiego Tak więc nie 
miecki język tam przeważa, i.ko język obcy i 
staje się językiem międzynarodowym dla zawie­
rania interesów W  Bukareszcie, Białogrodzie, 
S-fii wystarcza język niemiecki. Tak już było 
oddiwna. Ooecaie poczyna sic wyrabiać prze*

*S* języka niemieckiego w Konstantynopolu 
życiu handlowem Lewantu i w Grecyi. W  

Konstantynopolu liczą 15 tys. niemców z pań­
stwa niemieckiego i z Austryi, tudzież małą 
garttkę niemców z Srwajcaryi. W  Salon;kacb 

-vdryanopolu powstały silne niemieckie ko 
łonie kupców, rękodzielników i agentów, za 
trujnicnyt h w domach handlowych Niemiecka 
wyższa szkoła w  Konstantynopolu n a lit/  do 
najlepszych zakładów naukowych. Nauka nie­
miecka coraz bardziej]/ dostaje się do Konstan­
tynopola, zwłaszcza nauka przyrodnicza, oraz 
medycyna dzięki niezmordowanej pracy prof. 
medycyny Riedersa, twórcy fakultetu medyczne• 
go w jKonstantynopolu. Stale wzrasta bandel 
niemiecki, a za nim wpływ niemców w Turcyi 
ązyatyckifj, W Lewancie rośnie handel nie 
mircki i austryacki o wiele szybciej aniżeli han­
del Francyi, Włoch lub Anglii. I tutaj język 
niemiecki zd o b yta  sobie coraz więcej zwołen- 
lików.^ W  Smyrnie,>)gw Bdrucie, w Jerozoli­
mie działają do-konałe niemieckie s.koły ogólne 
i szkoły fachowe obok szkół francuskich, a tak­
ie niemieckie zakłady humanitarne. Powstaje 
już niemieckie rolnictwo i kolonie winnic pro­
wadzone systematycznie f„ przez wirtemberskich 
TempUryuizy w Palestyn.e, Jeżeli wreszcie 
zostanie wykończona kolej Btgdzdzka, prowa­

dzona przez Bank niemiecki (Deutsche Bznk) 
odJa pod kulturę szeroki pas najurodzajniej­

szej ziemi na świecie niemieckiemu rolnikowi, 
ówczas w jływ  niemiecki zo&tanie na zawsze 

ugruntowany*.
Tak piszą niemieccy profesorowie o cka- 

pansyi niemieckiej w Turcyi.
A  równocześnie rząd hienuecki wysyła 

jedną misyę militarną po drugiej i ujmuje w 
swą twardą dłoń najwyższą komendę nad woj 
skaml tureckiemi w Konstantynopol u.

W  takich warunkach nie dziw, że ektpsn 
*ya niemiecka rośnie i kiedyś przyjdzie zrozu­
mienie tego, co aię dziś tara dzieje, ale wtedy 
będzie już zapóżno Niemcy już będą ussdo 
wieni tak silnie, że ich stamtąd nie tak łatwo 
będzie usumć

W  tem tkwi zarzewie vr tlkieh walk na 
prś^szłość, gd/ż ani Anglia, ani Francy a me 
toogą pozwolić na taką pokojową p e 11 e t r a- 
t i o n  niemiecką, którą musiałaby t  ę skończyć 
stanowczym zabnrem Bliskiego Wschodu. Wow- 
ezas idea „od Hsmburga do Tryestu* i „od 
Hamburga do Bagdadu" zostałaby zrealizowana 
Dziś widzimy, jak niemcy przeproś adzaja ją 
zwolna, krok po kroku, nie wywołując wcale 
w świecie politycznym zbytniego zaniepokojenia.

Dzienniki petersburskie doniosły, że misya 
wojskowa 32 oficerów niemiecaich do stolicy 
państwa tureckiego wyznaczona została z* 
wspólnem porozumieniem z Rosyą.

W. L.

ganizar, który rozwijrć się aaoie tylko frzy  zachowa­
niu haraaonii wszystkich Swych części".

P. Kramarz sądzi, i i  rząd przy dobrych chę­
ciach asogłby zm leźć środki imuazenia Rady Pań­
stwa do powzięcia innej deCyzyi. W  Austryi nieraz 
zdarzało się, i i  krnąbrna izba panów zniewolona 
była do uległości.

„Ogromnie przykro—zaznaczył w  kańeu dr. 
Kramarz— ie  rosyjska Rada Państwa, składająca się 
z ludzi, którzy tw.-m postępowaniem doprowadzili 
Rosyę do Cuszymy, odważa się nie pozwalać pc* 
iskro* asówić po polsku. Ludzie ci nie zeznają, jak 
niebezpieCznem jest dla przyszleśii i losów Cesar­
stw* prześladowanie narodu polskiego".

Poseł K lsfrcz wypowiedział taką wpinlę:
„Uchwała Rady Państwa wćbodzf w kolizyę 

z żywotnymi interesami Słowian auSiryoCkićh. W ia­
domość o tej uchwale spotkaliśmy jako nowy cios 
zadany Stowiańszczyźale. Posłowie do Rady Pań 
stwc zapominają, że wszelki ucisk wywołuje prze­
ciwdziałanie.

Polacy, uzyskawszy należne iw  jprkwa. Sta­
liby się pożyteczniejszymi dla Rosyi, nlZ Są dziś*.

Kramarz i Klofacz o uchwale 
Rady Państwa.

Koiespondent wiedtńiki „Ru i. Słowa" rozma­
wiał z wybitnymi politykami Czeskimi dr. Kr&ma 
rteas i Kit frezem o uchwale Rady Państwa, ru 
gującej język palsk1 z Samorządu w Królestwie.

„P/zygnębiony wprost jestem tą uchiu^ą — 
•świadczył dr. Kramarz. Panowie [ci nie rozumieją, 
że dopuszczają się zbrodni wobec Rosyi i całej 
Slowiańtzczyzny Nie rozuoaieją oni, że Rosya to 

ln ie mechanizm bezduszny, lecz ogromny żywy or

jfowe książki.
— „ZagroźotM dzielnica'  — takie miano nosi 

p’ękne, a trafnie wybrane „ A lb u m * , będą Je bez­
płatnym dodatkiem tegorocznym dla czytelników 

Świata*. L itw o  się domyślić, że dzielnicą sagro- 
z«ną jest część W ielkopoliki, nasz- j kolebki dzie­
jowej, dziś W. K  Pozntńskie. Aloum składa Się 

8 kolorowych rycin, weuług umiejętnie w tym 
celu skomponowanych motywów z życia Wielko- 
pslaki, przez znakomitego pejzażystę naszego, Mi­
chała W ywiórskiego. Artysta zna doskonale tę 
dzielnicę, gdzie część życia swego przepędził, szu­
kając motywów 1 natchnienia do najpiękniejszych 
.wych kompozycji. Ryciny przeIstawiają: Widok 
Krus-micy i Gniezna, pałac br. Raczyńskich w  Ro- 
gaiinie, pałac niegdyś hr. Działyńskich, dziś ?amoy 
skich. w Kórniku i piękny pałac w Rydzynie, obe­
cnie, po wygaśnięciu te j linii ka. Sulkowskich, wła- 
ansść rządu pruskiego. Drugą częteą  „ A l b u m  u„
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są wielkopolskie ranty pry ludowe: „Niedziela grom 
uJ&ma*, „Błotnista droga* i „Do pruskiej szkoły*.

Wszystko to jest doskonałe w  charakterze, 
nie pozostawiające nic do życzenia pod wzglądem 
ai ty .tycznej o wykonania, jako reprodukeye.

Tekst bardzo piękny, jest pióra p Antoniego 
Chałonie wskic^o.

k r o n i k a  z a g r a n i c z n a .

W sprawie znalezieni* Giccondy. „Co.-
riere dćlla Sera4 przynosi stereg rzczególów, 
uzupełniających telegraf "tne informacje o zna- 
lezieniu sławnego arcydzieła Leonardo da Viu- 
ci. Złodziej, dwudziestodwuletni robotnik, V  1- 
cenzo Perugia, twierdzi, iż pracował w Luw­
rze, jako dekorator i pewnego dnia widząc, i i  
w aałon carie, w którym wisiał obraz Leonar­
da niema nikogo, zdjął ze ściany obraz, scho­
wał pod bluzą i wyszedł na schody. Tam zdjął 
ramą i rzucił, ■ obraz sam znów schowawszy 
pud bluzą, wyniósł z gmachu. Polieya florenc­
ka zwróciła lią 'd o  pretektu-y paryskiej z pres 
bą o sprawdzenie zeznali Perugia na miejscu. 
Okazało cię, iż  ślady paków  złodzieja na ra­
mie skradzionego obrazu najzupełniej odpowia­
dają dsKtylosacpijnym odciskom ręki Perugii, 
pod rym wzglądem zatem zeznania jego mcżn* 
uważać za sprawdzone. Natomiast w  księgach 
gospodarczych Luwru, w których zapisywane 
są nazwiska pracujących w muzeum robc toikói r 
niema nazwiska Perugia, badani zaś dekorato­
rzy, którzy w sierpniu 1911 r. w muzeum pra­
cowali, jednogłośnie oświadczyli, ze Żadnego 
Perugia nie znają. Wobec tik  zasadniczej 
Borżtrc—sośń w żtznanudb, polieya francuska 
prowadzi energiczna dochodzeni, by ustalić 
istotny przebieg L*adzieiy.

Gioconda z Fiorcncyi zostanie przewie­
ziona do Rzymu i tam wystawiona będzie w 
ciągu dni s ic ś iu . Potem zwrócona będzie 
Francyi.

\ fobec pogłosek, jakoby znaleziona u Pe­
rugia Gioconda nie była oryz:uałem, łecz ko­
pią arcydzieła, „Giornale d’iiaJ>a* podaje o- 
świadczenie, złożone na żądanie ministra Cre- 
daro przez jed ego z najwybitniejszych współ­
czesnych 'zeczozr.awców włoskicn Corrado Kic- 
ci. Oświadczył on stanowczo, iż gotów jest 
ręczyć własną głową, że znaleziona we Floren 
cyi Giocorda jrait najprawdziwszem dziełem 
Leonarda da Vinci.

„Hraps* o samorządzie v Kroiest*ve 
Fri'm zagraniczna z ogromną rezerwą przyjęła 
wiadomość o odrzuceniu przez Rade Pańrtwa 
parwgzafd językowego w projekcie prawa o sa­
morządzie w Królestwie. Od dnia pamiętnego 
głoso Hania mija tydzień -— i w  żadnym z w ię­
kszych organów prasy europejskiej aie ukazał 
się artykuł, omawiający tak doniosły w życiu 
polityc-mem Cesarstwa wypadek. Z  lakonicz­
nego doniesienia korespondenta petersburskie­
go „Temp3’a*, zaledwie końcowy ustęp w yra­
ża pewną oninię zasadniczą w danej kwcstyi. 
Korespondent ów, w  ścisłych stosunkach z km 
basadą francuską pozostający i tą drofą wiele 
cennych informacyi otrzymujący pisze:

„Projekt prawa, zeszpecony („defigure*)' 
przez Radę Państwa zostanie przekazany komi- 
syi kompromisowej. Lecz ponieważ Duma z 
pewnością zechce ubrzymać pierwoi rą redakcyę 
projektu, kwestya zostanie pochowana po oś­
miu latach nadziei i usiłowaniach polaków i o- 
hreconych papyctów-rosyan. Polacy jeszcze 

raz doznają gorzkiego zawodu, a Berlin będzie 
prawdopodobnie zadowolony z osłabiającej P«ń 
siwo polityki waśni narodowej, uprawianej 
przez wsteczników rosyjskich.

Z prasy rosyjskiej.
Senat zatwierdził rayrok petersbur­

skiej izby sądowej, skazującej na rok twierdzy 
referenta „Dz. Petersb.* p. Grosterna za umie 
szczenię w sprawozdaniu z posiedzenia Dumy 
sio r  Rodiczewa, oznarych za zbrodnicze.

„Ruisk. Wiidomorti* o sprawie tej w y­
powiadają taką opinię:

„Sąd kakseyjny w  decysyl twej w  sprawie 
Orosterna w  strsunku do swobody ogłoszenia spra­
wozda ń -*u -s«.irn załatwił wszelkie rachunki.

„W  ten sposób posiadamy dwa porządki pru- 
wne. Jeden zawarty jest w  zbiorze praw —  drugi 
w  wyjaSnleoiac-h senatu. Osoba, regulująca swe 
postępowanie zgoduie z prawami, podanemi w  zbio­
rze praw, moro znaicżć się w  pozycyi gwałciciela 
norm, wskazanych w  „wyjaśnieniacn* i poza obro­
ną prawa, w  którego nienaiczzalnc -ć wierzyła i 
w tÓryza pokładała nadzieję. Sąd kieruje si< 'in­
nym „wyjaśnionym* kodeksem, którego zbiór 
praw Cei rstwa Rosyjskiego nie zawiera. Rozpo­
czyna to erę n --ograniczonych możliwości, które w 
pojęciach o p/awle i postępowaniu prawnem w y­
paczą wszelki zdrowy sens...

„Dieti* petersburski pisze w tej samej 
sprawie:

„Uchwaią w  sprar ie Gro.terna senat skaso­
wał wszelka, wolność drskowania sprawozdań par- 
Lmenta-nyen.

jObecnie dziennikarz nawet ścifle 1 Lwa za- 
jąc steregram, nie jest zagwarantowany przed rc- 
presyą lądową.

„Po dećyzyi w  sprawie Piętrowa (dawać sfę 
mogło, i i  dalej pójść nie spoeób, gdyt niemożli­
wością jest podawanie w  piśmie stenogramów i n 
e z  i c d i o .

„Teraz jednakże śti ai wyjaśnił, ie  gdyby na­
wet p ia ła  w  Rosyi uciekła się do tak bcro Czocgo 
środka i wówczas nic zdjęłaby z ticbke odpowie­
dzialności za każde słowo, wygłosaone przez po 
słów.

W  sprawie Kuzniecowa
„Senrt tprowadził art 14 do beztreśćiwego 

frazesu, a wniosek wyciąi_n:ęiY ze »pra™\ Kuznie­
cowa przez senat, pozbawił obećnie i/Szelkiego zna­
czenia rrt. 15.

„Tak powoli, lecz stale, upada prawo w  w al­
ce z komentowaniem*.

Iin e  pisma zapytują, aa czem właściwie 
polega dziś, po „wyjaśnieniach4, „nietykal­
ność* poselska, .jeżeli posei do izb prawodaw­
czych, zdaniem senatu, może odpowiadać przed 
sądem ze wszystkich artykułów kodeksu karnego?

Znany publicysta rosy jski p. W . Nic- 
mirowicz-Dąnczenko na łamach „Rusak. Siowa* 
w art. „W  służbie u nieme ó w ", pisze o uchwale 
R ?a/ Państwa, zak azującej polakom mówienia po 
polsku „u siebie, w ziemstwie i radzie miejskiej; 
r. j. w a rym włi snym domu, w  swej rodzinie4.

„Nie jesteśmy powołani do tępienia i niszcze­
nia pokrewnego nsm naroój, lecz powinniśmy żyć 
ssir i umożliwić mu Spokojne < wygodne życic w 
naszych Wspólnych gc lnicach. Przecież to prawda 
elemeutarna.

W  innej sytuacyi wobec polaków znajdu­
ją  się N.emcy.

„Tam rabuś 1 .aborća ma do wyboru albo

wynieść *ię s*tnemu, albo wyrzucić gospodarzy z 
ich ognisk rid„.innych*.

Pomiędzy polaki m; a niemcami niemasz 
nic wspólnego

„Nsm zaś uciekać się do podobnych Srorkć-**, 
to znaczy pozostawać w  służbie u cie: ,ców. Dusić 
swych braci dla przyno^obania się im, wręgom na- 
»; ,m . Bardziej Bezsensownej sytusćyi historya nie 
zna Coiim y się wbtec* Galwanizujemy trupy 
gnijące, osądzonej przez h-łtoiyę, etykę i prawo 
państwowe mrocznej przeszłości

Turcy, prześladując bulgarów, serbów 
greków, nrmiaD, wszak nie zniszczyli tych na­
rodów. Nawet powodzenie w takiej akcyi 
stwarza nie życie, leci. cmentarzysko.

„I pocóż nam, dla przypodobania się Niem­
com i w porozumieniu z nimi być grabarzami, nie 
zaś budowniczymi życia. Powinniśmy nie doły ko­
pać, lecz wznosić gmachy.

Natur iłule Rada Państwa, cdrzucając ję­
zyk polrki w  samciządzie dla Królestwa:

„Wcale nie myślała o wysługiwaniu ł'ę  Niem
Com...

,.Lł£Z oceniamy prztcie aiypadki według te­
go, jak się ońe kształtują, nie z»s wediug zamia­
rów ich twórców. Rada Państwa zapomniała o nie­
dawnych dziejach.

W  „miodowym mieSiącU* wolności, sto­
sunki polsko-rosyjskie stawały się, powiada p, 
Niemitowicz Danczenko, przyjazne. Polacy zwra­
cali się i«r stronę Rosyi, sądząc, iż opierając 
się na niej, łatwiej im będzie walczyć z nawa 
łą niemiecką.

„Aiistrya jeśt za Słaba, ona nas n;e osłoni —
mówili polacy,

T o było wczoraj. A  dziś?
„Działamy na oślep i wyśługujemy się na­

szym rogom, stkadząc tyra, którzy jutro, w  in 
nych warunkach, mogliby zastać naszymi szczery­
mi przyjaciółmi*.

Jesteśmy, kcńczy p Niemirowicz-Danczeu* 
ko, w roli żandarma belgijskiego w tureckiej 
służbie dla pożytku Niemiec... Czas, nareszcie, 
aby włożyli okulary krótkowidze:

„ażeby rozróżnić nie tylko to, Co mamy obe­
cnie pid nosem, le lz  i oC lekująJe n«ś wkrótce w y­
raźne dla wszystkich, nie obrośniętych mchem ru- 
tyny, perspektywy. W  tom nasz les i powiem na­
wet — zbawienie".

Glos tea szlachetnego rosy ar itr, przeb­
rzmi bez echa, jak i tyle innych, nawołujących 
Rosyę dzisiejszą do opamiętania...

Obecnie w  roli „zbawców ojczyzny* w y­
stępują nad Newą pp. Stiszynscy, Plurkowie i 
Rakowicze, widzący w pięści pruskiej najwyż­
szy ideał rozumu państwowego .. O opamięta­
niu się niema jesacze mewy.

€ o u  k n l n i i o w e .

—  Na gruncie wyborów do komisyi kom­
promisowej w sprawić projektu .ismorządc—ego 
obostrzyły się znacznie stosunki pomiędzy cen­
trum a prawicą Kady Państwa Wszelki ę usó
łowania zaieg&anii konfliktu nie doprowadziły 
do skutku. Jak wiadomo prawicą utrzymuje, 
iż posłowie w ybrari do komisyi kompromiso­
wej powinni b jć  reorezentr ntarni większości 
Rady Pańalwa, centrum zaś domaga stę wy 
brania reprezentantów grup poszczególnycn 
P ra-ica  zwycięży prawdopedomue skutki-m 
ooparcia „®rupy centrum prawicowego*, która 
jest obecnie W Radz/e- Państwa czynnikiem de­
cydującym.

~  Ferye świąteczne Dumy Państwowej 
rozpoczną się w sobotę da 7 grudnia i trwać 
będą do d. 16 stycznia 1914 r.

—  Pogłowie do Dumy Państwowej — ■ po­
stępowcy oświadczają, że skutkiem rozłamu 
wśród październikowców cpozycya nie posiadc 
już gwarancyi, że praca D um y utrzyma się na 
dał w granicach porozumienia, na podstawie 
-łtórego dokonano wyborów do prezydyum 
Dlatego też, zdaniem postępowców, zachodzi 
potrzeba zarządzenia nowych wyborów prezy­
denta i wiceprezydentów Dumy, które dadzą 
wyniki bardziej odpowiadające obecnemu ugru- 
powaniu posłów do Dumy Państwowej.

- Przedstawiciele „grupy centrum* Dumy 
Państwowej oświadczyli, iż po uchwaleniu przez 
r acyotaliitów  re: olucyi, określającej ich takty­
kę w Dumie, obecnie niema przeszkód do zla­
nia Się „grupy pfacy* z frakcyą nacyonalistów.

—  Frakcya postępowców wniosła do Du 
my Państwowej projekt prawa, kasującego po 
datek od paszportów zagranicznych i ustalającego 
prostą zamianę paszportów zwykłych na za­
graniczne.

—  Członek „grupy centrum* poseł sara­
towski LicLarew złożył mandat poselski.

-X. .1. ■- ... .

Z życia rosyjskiego.
Skarga na żydów. pr«iieL związku narodu ro- 

ryjs riego a. Tag inrogi zwrócił *'ę do synodu * 
on bą o pociągnięcie do odpowiedzialności żydów 
mirjśCowycb, którzy obarżziją praw uła n v h służbę 
domową nadmiern?, praCą 1 unleateżliwlają jej u- 
częszczanie do spowiedzi i na nabożeństwa cer- 
k'e wne.

Na podanie to synod odpowiedział, iż należy 
wsaazsć n tzwiska żydów postępujących w  sposOb 
podobny.

—  Sprawa k? U.usawa Oaegdtj moskiewikl 
Sąd okręgowy ro z w ż a ł ciekawą sprawę byłeg ■ gu; 
bernatara eszeniowshiego, późuiej wiceministra 
spraw wewnętrznymi, i wreszcie oosła do i-ej Du­
my Państwowej Skazanego za odezwę wyborską, 
ks. Urusowa,

Ks. Urusowa oskarżał o oszczerstwo w  pra­
sie „związkowiec* kiszyniowźki Pronin, twierdząc, 
że ka Urusow w asiążce swej „Pamiętnik guberna­
tora*' przypisał aro azereg nie etycznych i nawet 
karanych kryminalnie czynów, między innymi sto­
sunki z ochraną, agltacyą pogromową i t. d.

Frenin, jak wiadomo, n  działalność swą zo­
stał orze* gubernatora wysłany z granic gub. be- 
sarSbskiej.

Jako świadkowie byli badani obrońcy w  pro 
Crsie o rigrora ,szyn owski: ^zmatow, MetekU I 
Sucharów.

Ogłoszone zostały również zeznania znanego 
działacza jjetersburskirgo Falberga I byłego gu­
bernatora ktszyniowsktege, z czasów pogromu, Raa- 
bena.

Bronił ks. Uru*o wa adwokat przysięgły L e­
dnicki.

Sąd uznał winę ks Urusowa za dowiedzioną 
i skazał go na macy art 1535 ust. o kar. gł. t po­
praw. na 4 miesiące więzienia.

Z  L i t w | .

J&SZCZ9 nowy sposób. Od niejakiegoś 
c. sau w Wilnie do przeróżnych kupców, firm 
{ t. d przychodzą przeditawiciełe policyi, żąda­

jąc pisemnych zobowiązań, żc umieszczone Lę 
dą nowe szyldy. Dotąd tzyłdy byiy większe 
łub mmejsze, jak komu było dogodniej, i obo­
wiązywał napis rosyjski na górze, a pod nim 
widniał Ukichże rozmiarów napis polski. Dziś 
stawiają się wymagania, aby na szyldzie 2/3 
zajmował napis rosyjski, a n« V3 był napis w 
języku miejscowym.

Przeciwko miejscowej ludności Naczel­
nik poczt i telegrafu okręgu wileńskiego zapro­
ponował dowódcy wojsk tegoż oktegu pclecr 
nie kandydatów na posady listoneszów z pośród 
żołnierzy, wychodzących do rezerwy. Jeszcze 
więc jeden sposób zarobkowania może być o- 
debrany miejscowej ludności.

„Etyka* „Włifnsk. Wiestnika*. Podo 
bnego wypadku, jaki się zdarzył teraz ca  grun­
cie wileńskim, jeszcze chyb* w prasie nie było 
List, z>adresowany do „Kuryera Litewskiego", 
dostał się wypadkiem dziwnym do reciakcyi tu 
ttjscego półurzędowca, który nie tylko że list 
przeczytał, ale skopiował i na ozpaltach swoicb 
ogłosił, dcdśjąc swoje komentarze. A  rzecz 
szła o to, że zsrząd gminy birżańskiej w po­
wiecie poniewietkira zwrócił się do „K u ry tii  
Litewskiego* z prośbą o wskazanie lepszych 
pism rolniczych w języku polskim, adresów ich 
i cen prenumeraty rocznej. „WH. Wiestnik* 
dodaje taki komentarz: „A  więc to, do czego
dąży polunizacya kraju, już się urzeczywistniło 
w gub. kowieńskiej. Zanim jeszcze Lwestya ję ­
zyka wykładowego religii dla uczniów-katollków 
zostgla zdecydowana twierdząco i wcielona w 
życie ze strony prawnej, to w instytucyi rządo­
wej, w instytucyi ludowej, jak zarząd gminny, 
została ona rozstrzygnięta prosto i śamodziel 
nie. Ten fakt jest jeszcze jrdtiem wskazaniem, 
co trzeba robić dla wykształcenia roliuczego lu­
du. Skoro cała gmin* -wróciła się o pomoc 
do dziennika polskiego w poszukiwaniu pism 
rolniczych w języku polskim, ta znaczy, żc o 
pismach rosyjskich z tej dziedziny w gub. ko­
wieńskiej nie wiedzą, lub też ich wcale niema*.

E W.
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Jlowa księgarnia i czytelnia.
Nowozałożona księgarnia p. N. G lerjna 

przy ul. Puszkina Ni. 11 robi nader dodatnie 
wrażenie: mieści się w trzech pokojach, z któ­
rych dwa zajmuje właściwa księgarnia, jt-den 
zaś przeznaczono na czytelnię. Całość sprawia 
wrażenie przezornie rozpoczętego, w  skromnych 
ramkach przedsiębiorstwa, którego właściciel i 
kierownik zwraca u .ragę nic tyle na obfitość, 
ile na dobór towaru księgarskiego.

W obec zbliżających się świąt Bożego Na­
rodzenia dość obficie zaopatrzona jest księgar­
nia p. N. Gieryna w wydawnictwa gwiazdko­
we— książki dla 'dzieci i młodzieży. Między nie­
mi—-aper o egzemplarzy rytwernie wydanych, a 
wszystkie wydawnictwa .odznaczają się doborem 
treści, z dużem uwzględnieniem działu histo­
rycznego.

Księgarnia zaopatrzona jest w najnowsze 
v.ydawnic;ara beletrystyczne, naukowe i zawo­
dowe, a w najbliższej przyszłości wprowadzi 
daiał antykwarski. W śród okazów starych ksiąg 
zntjduje się „biały kruk*— Bmlia Rndziwiłłow- 
ska, wydana w roku 1563.

Prócz tego. poza Uniemi wydawnictwami 
popularnemi, przezraczcnemi dla szerokich mas 
czytelników młodych i dorosłych, księgarnia 
zaopatrzona została w wydawnictwa albumowe 
ozdobne oraz rozmaite kiiendurze.

Czytelnię i wypożyczalnię zaopatrzył p 
N Gieryn na razie w 4.000 tomów, z których 
połowa— treści naukowej, na resztę zaś saładr> 
się nowsza beletrystyka Książki czytelnia w y­
pożycza na warunkach b rdzo przystępnych, a 
uczącej się młodzieży wydaje jo bez zastawu m  
warunkach ulgow ych..

Jak na początek —  ruch w księgarni jest 
wcale znaczny; spodziewać się można, że nowe 
przedsiębiorstwo księgarskie rozwinie się i słu­
żyć będzie ku pożytkowi społeczeństwa pol­
skiego. Wu.
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LIST 00 REDM0Y1. :
OJ proboszcza kościoła św. Mikołaja ks 

^inigrodak.ego otrzymujemy nsstępującc pismu:

Szanowny Panie Redaktorze'

Gzy* ijąc w „Dzienniku Kijowskjtn* listę 
ofiar na rozmaite cele i iustytucye dobroczyn­
ne, widzę, że są jee-cze ludzie czi-li i n* nę­
dzę w Galicyi i ha potrzeby Macierzy szsolnej, 
ale zastanawia mtk,e jeden fakt, dlaczego już 
oddawna nie w ilzę  w „Dz K Jj." ani jedne; 
ofiary na rzecz kościoła św. Mikołaja w Ki jo 
wie. Czyżby, zaprawdę, losy naszej mewykoń 
czonej, gotyckiej świątyni byłą obojętne?

Kiedy zwracałem się do poszczególnych 
o iób no ofiarę na kościół, słyszałem niejedno­
krotnie tuką odpowiedź: „poco te składki, wszak 
wszystko jest już w porządku, nabożeństwa się 
odprawiają, ludzie z nich korzystają*. Jeśli 
jesi m o ra  o nabożeństwach to takowe, co- 
praw ai, mog ą się odprawiać i w drewnianych 
szopach i tam też ludzie korzystać z nich bę­
dą. A le to jeszcze nie dowodzi, że wszystko 
jest w porządku, a szczególnie tam, gdzie obok 
tej szopy— mieszkania Boga, stoją piękne pała­
ce— mieszkania możnych.

Ja, jako odpowiedzialny gospodarz ko­
ścioła św. Mikołaja, patrząc na niewykończone 
ściany, które pod wpływem powietrza, cora7 
więcej się psują i wilgoć do wnętrza przepu­
szczają, nie mogę obojętnie powiedzieć, że 
w izyitko jest w porządku, choćby navet i ze 
względu na nabożeństwa, odprawiane przy oł­
tarzach prowizorycznych i przy dźwiękach or­
ganów jeszcze zupełnie me opłaconych, bo 
istetaie nie wszystko jest już w  porządku.

W  tym toku, zawdzięczając znowu ofiar­
ności czcigodnego pana Leonarda Jankowskie­
go, wykończyliśmy jedną część bocznej śdany 
rościoła, ale dla dalszego prowadzenia robót 
brak jest funduszów. Gdyby, zaprawdę, na ty­
le tysięcy polaków katolików w Kijowie każdy 
dal jeunego rubla na rok, można byłoby daw­
no wykończyć naszą świątynię. A  jednak, nie­
stety, sterczące nagie ściany świątyni naszej 
świadczą, że nie je it ona w zupełnym porząd­
ku dlatego, że i my sami wzg,ędem niej nie 
jesteśmy w poxządku.

P roboszcz Ż m igrodzki.

Yiystaw a 1915 r.
Komisy* organizując* wystawę urządzeń 

miejskich w Kijowie r. 1915 opracowała już 
projekt preliminarza wyatawy; za podstawę 
obliczeń wzięto sprawozdanie wystawy kijow­
skiej 1913 r. oraz opracowany przez specyałoą 
kemisyę projekt i preliminarz t y  tw y urzą­
dzeń miejskich w Petersburgu.

O os; ai niezbędnych budynków zgodnie 
z obliczeniem komisyi petersburskiej określono 
aa 4000 sąż kwadr., ponieważ zaś zarząd 
miejski rozporządza jut na placu wystawy t u 
dynksmi, zajmującymi połowę wymienientgo 
obszaru, zatem koszt budowy nowych pawilo­
nów obliczono w sumie &oo tya rb (2,000 sąż 
kwadr powierzchni, czyli w  przybliżeniu 8,ooc 
sąż. sześć, pojemności po 25 rb. sążeń).

Koszt robót ziemnych, urządzenia chodni­
ków, bruków i t. p , na które komitet >'TSti>- 
wy tegorocznej wydatkował 7 47 7 5  r b , zredu­
kowano do 40 tys rb. Obrodzenia i szttćhety 
kosztowały komitet wystawy 1913 r. 14,041 rb , 
komisya przeznacza na ten cel 5,000 rb ; urzą­
dzenie bufenu i fontanDy świeLlnej kosztowało 
24 064 rb., obecnie określono ten wydatek 
w sumie 10,000 rb Na urządzenie wodociągów 
i oświetlenia elektrycznego homutya przeznacza 
po 5,000 rb (w r. b. komitet wydatkował a a  
wodociągi— 9 923 rb. i na urządzenie oświetle­
nia elektrycznego 7,811 rb.).

Na restauracyę budynków przeznaczono
10.000 rb (komitet wyst»wy 1913 r. wydał na 
tea cel 12,605 fł>)- Na budowę linii tr-mwa- 
jowej przeznaczono tylko 5 000 r b , zamiast 
10362 r b , wydanych pracz komitet wyLtawy 
•9*3 r , ponieważ większości robót nie trzeba 
będzie wykonywać porSz dru[i. Na upiększenie 
tłrytoryum wyatawy zamiast wydanych w r. b. 
49,6i5 rb, przezraczono zgodnie z obli cienia­
mi aiiejłkiego wydziału ogrodniczego— 20,000 rb. 
Na wydzierżawienie sąsiednich gruriów prywat- 
nych przeznaczono 5 000 rb.

Pozycyę „wydatki nu wystawę* z 54.144 
rubli zmniejszono do 50,000 rb. Nu pensye dla 
urzędników i pracowników w yrtaity przezna­
czono 50000 rb. (ztmiast 72 795 r b ). Koszty 
utrzymania dozoru technicznego określano na
6.000 r b , koszt nabycia majątku ruchomego 
na 5,000 rb. (zumiast 10,123 rb., wydetkowa- 
nycu przez komitet wystawy 1913 r ); koszty 
•-Utrzymania policyi i ochrony wystawy obliczo­
ne zostały w Kumie 40,000 rb. (w r. b. pozy- 
cy* ta wyniosła 44731  r b ).

Towarzystwo P ogctiw ia Ratunkowego 
zobowiązało się ąorgańizow* ć  pomoc lekarrką 
za 2 000 rb Na wodę, p św ietle je , uprzątanie 
placu i ubezpieczenie budynków przeznaczone 
22 tys. rb. (w r. b. 22,165 rM- Drukowank-
biletów wrjś ia i katalogu— 8,coo rb, (w r. b.
7,930 rb.) Na urządzenie widowisk, koncer 
tów i atrakcyi przeznaczono 50,000 rb, (komi­
tet wystawy 1913 r. wydatkował na ten ctl
52,705 rb.

W obec tejo , <ż znaczenie i powodzenie
wystawy całkowicie zależeć będzie od m ateria­
łów, jakie potrafią zebrać i ofiarować rekcyi, 
komiaya postanowiła przeznaeryć na wydatki 
sekcyjne 100,coo rb. zamiast 39,214 rb. asy- 
gnowanych przez komitet w j stawy 1913 r. 
Poza teu  na wydrtki nieprzewidziane pi zezna- 
czono 25000 rb. i komisowe 15 000 rb

W  ten sposób preliminarz wydatków o- 
kreślony został w sumie 059,000 rb.

Preliminarz dochodów przewiduje 200,000 
rb. wpływów z opłaty za miejsca (komitet w y­
atawy 1913 r. otrzymał z tego źródła 239,728 
r b ); 251,000 rb. z opłaty za wejście (w r. b. 
247,100 rb); 25 000 rb. z opłat od handlują- 
rycń (w r. b — 32,847 rb-), orai, 18,000 rb. z 
procentów od widowisk, dzierżawy restauracyi 
i piwiarni.

Ogółem przewidywane wpłys y  obliczono 
w sumie 493 000 rb,

W  ten sposób wystawa r. 1915 może dać 
166,coo rb, deficytu Biorąc jednak pod uwagę 
iż projektowana 1 ystawa będz;e miała nie ty l­
ko miejscowe lecz i ogolno państwowe znacze­
nie, komisya złożyła radzie miejskiej wniosek, 
•by niezwłocznie rozpocząć star*n:a w  mini­
sterstwie spraw '.zewnętrznych i skarbu o udzie 
lenie zapomogi na urządzenie wystawy w sumie 
ico.ooo rb , pozostałą zaś część deficytu miasto 
zmuszone będzie pokryć z własnych fu aduszów.

Ha wczorajsze® nadzwyczzjnem posiedze­
niu raoa miejska uchwal ia urządzić wystawę 
urządzeń miejakich w r. 1915, zatwierdziła pre­
liminarz wyżej pr-j toczony i postanowiła 
wszcząć alurania u ministerstwa spraw we 
wnętrzaych o 'zapomogę w sumie iuo,ooo rb. 
oraz wyasygnowLć 66,000 rb. na pokryć’,c po­
zostałej części spodziewanego deficytu.

szp italu .
IX.

Uczucie azczerego zadowolenia wywołuje 
w  dziale ofiar naszego pisma rubryka „Na 
Macierz Szkolną Cieszyńską*, do której oprócz 
datków poważniejszych płyną stałe ofiary dro­
bne, o pogłębieniu naszego... „wzroku* debrze 
ś wiadezą :e.

Nietylko serce do tego woła.
Zimny rozsądek i daleki od czułostkowo- 

ści rachunek i zdążająca wciąż w jednym kie­
runku celowość nsssych wysiłków życiowynh 
skłaniać ku temu musi tycb, którzy nie w  ro­
zbieżnych szamotaniach się, lecz w mocy 
wspólnie zorganizowanego jutra i własną i 
dzieci swoicu pomyślność trafnie upatrują...

A  pamiętajmy, że te datki nasze nie id., 
na wspomożenie leniwego ubóstwa, które u ity  
opuściło i, r»» „braci*, Ucząc w  próżniaczej 
bezradności tonie i nu wyzysku innych dzielnic 
los swój buduje...

Boguajby każda dzielnica tyle rzutkiej c 
nergii, tyle samozaparcia rią poszczególnych je- 
duoctek i trką jednolitą niemal zgodność pt- 
wszcdhlcj pracy domowej z pracą społeczną i 
narodową wykazać mogła, jak ten mały skra­
wek ziemi naszej, przez tylt wieków bez wła­
snej winy od pnia oderwany, który dziś do­
browolnie, wbrew nak.zora praktycznego ego- 
jzmu do Polzki wrócić pragnie.

Znam tea światek i tycb ludzi.
Crwiłe, które prz^d rokiem w tym kraju, 

tak srodze eksterminacyjną polityką niemców a 
niestety i rzecLów gwałconym, spędiiłem, dały 
mi cały szereg osobiście sprawdzonych fiktow , 
świadczących o iście zdumierającej żywotności 
dażen polskich na tej ziemi, przez kilka wie­
ków przez Polskę popi ostu zapomnianej.

I whśnie na tej ziera<, która, zda się, po­
siadła wiekami tego zapomnienia zdobyte pra­
wo— resztki ciętkiej i niewygodnej polskości z 
bark swoich, tio s ią  o chieb powszedni prze­
ciążonych, zrzucić, właśnie tim , gdzie wróg 
bezwzględny i zawzięty każdy objaw dążeń do 
wspólności z pragniazdem srodze gnębi, a ka­
żdy fakt renegaryi szczodrą i arrcdą bo zape­
wnieniem „kawałka chlcba* wynagradza i dal­
szym. sukcesami kusi—-właśnie tam spotkałem 
Polskę nie za progiem „domu*, wśród uroczy­
stych sztandarów „na składzie*, świątecznych 
dni obchodowych oczekująca, lecz w  samem 
wnętrzu obejścia gospodarskiego, w  rozkładzie 
prac codziennych, w raptularzu zamierzeń po­
wszednich— w samym ośrodku żywota codzien­
nego, który tam zawsze ściśle i sprawnie lu­
dzie do celów zasadniczych przystosować usi­
łują.

Piękny to kraj i w  pracy swej odrodze­
niowej nieraz poasd siły czynircy.

Widziałem tanu rzeczy istotnie uiezwykłe.
Na wiecu dla ratowania domu polskiego 

w Ostrawie Morawskiej tysiączny tłum robotni­
ków, którzy tak ,’zęsto z chłodtym głodem 
wałcza, z nicpojętem wprost samozaparciem 
się rzucał na tacę ofiar swoje krwawe centy i 
halerze— takie drogie, takie dla nich ważkie, 
nie jeden c s wt t  „kroć dobroczynny*, warto­
ścią c fi ary rzeczywistej przerastaj ice.

Skarbniczka, zbierająca te składki, wróci­
wszy na estradę prezydyalną, nie dające się 
powstrzymać łzy miała w  oczach, a ręce jej, 
jak u wzruszonego nrdziwem dzierka, d'żały.

To już był „naród*, który „sam dla sie­
bie czyni*, który zważywszy łatwy żywot re- 
negacyi i ciężary życia polskiego, dobiow ilnie 
wybiera: — Pokkę...

A  dzieci?..
W  reałnem gimuizyum w Orłowej lekcye 

rozpoczynają s;ę o godzinie 8<ej. Malcy szko1 ni, 
synowie kmieci i robotników, mieszkają 
przeważnie w  dalszej od miasteczka okolicy. 
Taki malec musi wstać o godzinie 5-ej z rana 
i po nędznym posiłku dwie, czasem trzy go­
dziny i w mróz i w szarugę jesienną najczę­
ściej pieszo wędruje do szkoły.

Nie spóźniają się nigdy...
Blizka, pełna prerogatyw szkoła niemiec­

ka znęcić ich nie ma siły... Bo oni już mają 
w swojej małej piersi inną siłę dostojną, bo w 
ubogich cbgtach i nędznych izbach robotni­
czych jest „duch* z Wawelu i Gai-zna rodem.

Byle więc śląuka szkoła polska nie uma­
rła, byle Macierz cieszyńska żyła!..

Czarny Jeysmo&ć.

K R O N I K A .
K a l e n d a r z y k .

Dziś 5 (18) Sabby Op.
Jutro 6 (19) Mikołaja B, W.

W l#  M  iłaśfia •  (ffrfz, 7 ai. 59. 
ZaflfcM "to Ma •  *u 1*. 3 v . 54 
DłaąwM £*!■ gads. 7 Hi 55.

K i l « id b r z ik  hintopycznyi
18 g ru d n ia , n . s t .

Roku 1601. Jan Zamojski hetman W . 
Koronny zdobywa na Szwedach W olm tr.

—  Z ptr&fil św . M ikołija. W  piątek 6 gru­
dnia wypada uroczystość św. Mikołaja, patrona 
kościoła, a w  niedzielę— 8 grudnia uroczystość 
Niepokalanego Poczęcia Najśw. Maryi Panny. 
W dnie te nabożeństwa odprawiane bę ją  z w y ­
stawieniem N i j . s  S.kramentu.

Da. 8 grudnia również wypada zakończe­
nie Jubileuszu.

—■ Z uniwersytetu. Wczoraj z pozwo­
lenia władz odbyło się zebranie studentów m a­
tematyków w celu omówienia kwestyi egzami­
nów państwowych. Zebranie postanowiło wy­
brać pełnomocników do porozumienia się z 
profesorami w  sprawie programów, oraz po­
czynienia starań przed miniatrem oświaty o za­
liczenie niektórym studentom w komisyi egza­
minów póikursowych.

W  sprawie programów udziela informacyi 
do d 10 b. m I. Pawlikowski, Bibikowtki b. 
19— 3-

—  Z miejskie] kom!syi finansowe). Na
posiedzeń ch d. s  i 3 grudnia miejska korni-
sya finansowa pod przewodnictwem p. A  Rse- 
pechiego w dalszym ciągu rozpatrywała preli­
minarz dochodów i wydatków miasta na rok 
I9J’4-

Prelinrnarz wydziału szkolnego pow ię­
kszono o 200 tys. rb. w tej liczbie 45 tys. 
rb. więcej pochłonie w  roku przy*z’ym kom or­
ne za lof:ale szkolne. W łączono low nież do bu- 
dżetu koszty utrzymania now o-załeżonej szkoły 
prlacrów  sam ochodowych przy miejskiej szkole 
rzemieślniczej oraz w ydatki r a  przekształcenie 
4 en dwukłaaawycn szkół miejskich na w yższe 
ickoły początkowe.

W  w y d zia le  ogrodniczym poniąkszono o 
15,000 rb. kreayt na utrzymanie personelu o- 
gredniczego; kredyt na utrzymanie istniejących 
parków i skwerów powiększono o 12,000 rb. 
oa zakładanie zaś nowych przeznaczono 57.000 
rubli.

W  końcu rozpatrzono preliminarze w y ­
działu -anitarno lekarskiego, komisyi wykonaw­
czych a także określono wysokość zapo-nAg dla 
różnych instytucyi. Międiy innemi zapomogę 
dla „Pogotowia Ratunkowego* powiększono z 
7 do 9 tys rb., dla Towarzystwa mitośulków 
przyrody— o 1,000 rb. i dla patronatu nad 
więźniami— o 2,000 rb. Pozycya zawierująca 
opłatę procentów od pożyczek miejskich zwię-
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k»ona 70s fała o 180 ty«. rb., z powodu konie­
czności opłacenia proćentów za 2-gie półrccze 
1914 r. od nowej € milionowej pożyczki obli* 
gacyjnej.

Podczas pierwszego czytania preliminarz 
zbilansowany został z deficytem w ilości miiio 
na rubli, obecnie zredukowano deficyt do 300,000 
rb. W  celu zbilansowania preliminarza bez. 
def-cytu w najbliższy.'h dniach odbędzie s.ę je ­
szcze jedno posiedzenie komisyi.

—  Z Izby BkspoiteWftj. Da. 7 go gru 
dnia w  lokalu k jowskiego Instytutu Handlowe­
go uduędzie wie; posiedzenie członków kijów 
skiej izby eksportowej, na które u. agent rosyj­
skiego ministerstwa ukarbu w Berlinie K. Lei 
tes wygłosi odczyt na temat .Prądy społeczne 
i pti.ee przygotowawcze w Niemczech w zai>;z 
ku z rewizyą traktatu handlowego z Rosyą*.

—  Zanik komisyi. Kcmi„ya miejska, kon­
trolująca roboty kanalizacyjne, według ustawy 
powinna składać się z prezesa, wiceprezesa i 4 
członków. W  rzeczywistości zaś -kłsda"się ona 
obecnie z dwóch osób— pp. M Kozincewa i £ 
Ekstera; dotychczi s iw y  prezes komisyi G Czer- 
nojarow ustąpił już dc ść dawno po sybraniu 
go i>a prezesa kom;syi, kierującej budową ka 
nalizacyi. W ybory brakujących członków ku- 
m ayi kontrolującej wyznaczono na 10 b. tu.

—  Rocznica undzin  Szew czenki, w  za­
rządzie miejnkim otrzymano petycyr, podpisaną 
przez 1,133 osuby, wśród których znajduje się 
wielu działaczy społecznych, obvwateli ziem­
skich i miejskich, adwokató w, lekarzy i t. d , 
którzy przyoominwjąc o przypadającej 25 lute 
pro 1911  r rocznicy urodzin poety ukraińskiego 
T . Szewczenki, prostą kijowską radę miejską, 
aby zajęła się sprawą uczczenia tej rocznicy

■— Sprawa pramiwa. Wczoraj XII w y­
dział kijo wskiego sądu okręgowego bez udziału 
sędz.ów przysięgłych rozpoznawał sprawę re­
daktora odpowiedzialnego gazety .Puśl Nowo- 
su* W. Siemianowskiego, oskarżonego c  po­
danie da wiadomości publicznej danych śledz­
twa pierwiastkowego w sprawie Bijliaa w w y­
drukowanych d ló , 17 i 18 września r. b. 
M  etonacn p t .W iera Czebenak*. Feljetony 
te zostały przedrukowane z .Peter burskiej Ga­
zety*.

Sąd jkazał p. Siemianowskiego na 25 rb. 
grzywny i 7 dni aresztu.

—  N ez&twierdzona uchw ala Guberna 
tor kijowaki zatwierdził dziennik posiedzeń rady 
miejskiej z d. 20— 28 listopida z wyjątkiem 
uchwały o nabyciu samochodów strażackich d li 
starokijowikiego oddziału straży ogniowej, co 
do którego zaządał od prezydenta miasta szcze­
gółowych wyjaśnień.

—  Kolej Szepetów ta-Żlabin. Niedawno 
Towarzystwo kolei Podolskiej, które jak -ria 
uijbu otrzymało koncesyę na kudową linii cd 
Szepetówki do Żtobina zawarło z kolejami Po- 
letką i Pot.-zachodnią umowę w sprawie prze- 
prowadzenia pomienionej kolei przez tiacye 
Mozyrz i Korwjteń.

—  Domy schadzak i reąlam entacya. Z g o ­
dnie z ucuwaią rady miejskiej, z dniem 1 stycz­
nia r. p miały być skasowane wszystkie dumy 
schadzek, które dotychczas egzystowały pod 
opieką władz policyjnych w obrębie przedmie­
ścia .N ow e Strojenie*. Jednocześnie miała być 
wprowadzona reglsment teya poszczególnych 
prostytutek, zamieszkałych cdJzielnie pod kon­
trolą miejskiego wydziału lekarskiego.

Zbliżający się termin wprowadzenia w ży ­
cie tej uchwały wywotsł istny popłoch wćród 
właścicieli domów, wynajmujących je pod wspo­
mniane zakłady, którzy pobrali już czynsz dzier­
żawny za rdk 1914 i  obetnie nie tylko zmu­
szeni są zwracać pobrane sumy, lecz wśród 
zimy nie niogą przerobić lokalów pod mieszka­
nia prywatne, na które przytem trudno obe­
cnie znaleźć amatorów.

Wczoraj zwrócili się oni ze zbiorowem 
podaniem do zarządu miejskiego, z prośba o 
odroczenie wprowadzenia w życie uchwały ra­
dy miejskiej, gdyż skasowanie domów obecnie 
zrujnuje ich materyalnie. Niezależnie od tego 
petenci zwracają uwagę na loa mieszkanek o- 
mycL domów, które wśród zimy znajdą się na 
bruku

Prezydent m u  ta postanowił odroczyć w y­
konanie uchwały do lata r. p.

— NIESZCZĘŚLIW E W YFADKI Na ul. Cao- 
rewej aplosiaay czemś koń woźnicy Cybulskiego, 
zaćiąt pi nosić; wóz w szalonym pędzie przewrócił 
się 1 i  jm  cię-tarem przygniótł C

Lekarz Pogota.-ia skonstatował u palzkodo- 
Wanega ciężkie potłuczenie całego ciała.

W  d j i u  N* 18 p ;y ul. Dywitnwskiej N. 
Fedorenkc z ssząc do Suteren d r . M pakę upadł 1 
doznał Ciężkich pettuczeń. Pogotowie odwioiło go 
do szpitala.

—  POŻB.R. Wczoraj z, powodu nieostrożnego 
obebodzenta się z ognleu zapaliła Się benzyna w 
BkUdzie aptecznym PeCiick.ego przy ul. Fandu 
klejawslziej JA 40 W łaściciel skłndu 1 Służący zdą­
żył. wyskoczyć ze sklepu, który w  jednej chwili 
sunąt ' " c omientu.

Wkrótce ogień ubjąi również sąsiednią ćy  
Strybucyę C", **81.4: a.

Przyoyła »traż egnlowa w ciągu 10—15 m " 
nut stłumił) ogień

—  ZA J.A C H Y  SAMOBÓJCZE. W  doiuu 12 
przy ul Włydzi*>f’ r«niej usiłcwała Się otruć Anua 
T., a przy ul. M. BłagowltszcJLńskiej Nr. 25— Eu­
genia B

W  obu wypadkach pomocy udzieliło Pogo-
tawia.

—  F A Ł S Z Y W Y  ALARM . 2-go grudnia p®' 
lieya v... rgnęłz do pnsektoryum, gdzie 30 studen­
tów zajętych było sprawdzanie** rachunku z urz.ą- 
dzonego na ret dobroczynny w)< czoru.

u ow W iisw szy  się w  j kim Celu zgromadzili 
*'ę. poiicya bezzwł icznie opuJciła gmacn prose 
który uas.

—  OPARZENIE. W  domu Nr. iu przy ul. 
Lw aw -iiej z powodu nieostrożnego »bchodzenia się 
z ogniem, zapaliła się suknia na 17 letniej służącej 
Jiapt ły. Zanim ogień Stłumiono, dx ewczyna ad nio­
sła ciężkie oparzema ciała. Pogotowie odwiozło ją 
do szpitala.

—  Z A  NIEDRZESTRZEGANIE PRZEPISÓW  
MELDUNKOWYCH skazano 19 osob na kary pie­
niężne od 2 do ro r b , z zamianą na areszt.

—  NOŻOW NICTW O. Na rynku Hali-kim 
znaleziono onegdaj ja uego młtdego Człowieka ze 
skaleczoną głową. Nieznajomy podał Się 2a E. Ko­
wala i oświadczył, iż rany zostały mu zadane w 
W orzelu pi tez nieznanych mu ludzi.

W  premierze weźmie udział Caiy zespół _r 
tysiyćzny naszego Teatru, oraz szereg statystów. 
Role główne udtworzą pp. Żbikowska (Krasawica) 
i BuS7yński (Bolesław).

Dyrekcya uprasza Sz. publiczność o łask we 
punktualne zajmowanie swych miejsc w Celu nie- 
rozpraszania uw .gi widzów.

Początek punktualnie o g. 8 m. 15.
W  sobotę odegrany będzie obraz historyczny 

w 8 odsłoesch Elizy Bośniackiej, p. L „Obrona Czę 
stechowy-, Który na wszystkich scenach cieszy się 
dużem powodzeniem.

„Dzierżawca z Olesiowa*, komedya oryginal­
na Z. Pizybylsklego odegrana będzie w  niedzielę 
najbliższą.

I

Biuletyn kijowskiej staeyi meteorulugicznej
Dnia 4 (17) grudnia 1913 r.
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ffcjw. io ajiu . powlaws* w aląga M y  — 0,2
Najaiisza . . . . . .  —5,2
Pizcfilłlrs tompss. paw. w war* doby , —2,2
Wiolo., ptzad, tnwp pa w w śiąga doby . —3 7

Ogólny stad pogody w Rosy! ouropoi 
ikioj 11 t-aua na podstawi* t f l  trama główna# 
'Koarw^torytiot, łlKycsnsgoi

Upady atmoiferyczne notowano w  Centrum 
i gdzieniegdzie w całtj Rosyi. Temperal-ra wyższa 
od normalnej w całej Rosyi, z wyjątkiem Kraju
NadD»JtvCKiego.

Pogoda oczekiwani: Ciepło na południowo- 
wsc 'odzie, niewielkie m.ozy w pozoitiłcj Rosyi; 
opady atmosferyczne w centrum, na północo wscL® 
dne, w iorzi czu Kamy i nu południo-zaćhodzie. 
W  Kijowie niewielki mróz i śnieg.

W edług wiadomości otrzymanych w za 
rządzie kolei Pol. Zachodnich, wczoraj o g 7-0; 
z raaa na st. Odess notowano 5 stopni wyżej 
zera. Pogoda pochmurna, morze spokojne. 
W Oknicy notowano - f  3, w Sarni.uh -j- 1, 
w Radziwiłłowie i Eobryńskiej —  o; w B n d y 
mowie, Elizawetgrndzie, Benderach, Z  wino 
gródcc, Korosteniu —- 1; w RrTjiopolu, Ko- 
£iutynie, Lipowcu, Białej Cerkwi —  2; w  W a- 
puiarce i Niemierczach —  3, w B rzule, Sze 
petói ce, Golcie, Cbrystynowce 4; w Rów 
nem —  5, w Kiwercach —  6 i Kowlu —  7 
Ciśnienie atmosferyczne nieco się zwiększyło 
Pogoda była przeważnie pochmurna, miejscami 
notowano stały wiatr pól a.-zachodni.

O F I A R Y *

W  Administracji „Dziennika Klj»w*kJcgt>*
złużyli:

Na s z p i t a l  r z j m .  -  k a t .  ar K ljoarle  1
pp. M. i L. Lisowscy 3 rb.

Ha M aolartc C la s a y ń s k ą i  pp. Z. B, 10
rb., dr. K. Borysowicz 5 rb. i przegrane 5 rb. 26 
■top, Honryk Żurakrwski 100 rb., MaryaBroniksw- 
rha 25 rb., nżynler Mieczysław Bronikowski 25 r b , 
Masłosrscy 5 rb., Z a k ła 1 p. Pe.retjatkowicz*wej, 
klaia III, 7 rb. 70 kop., K\rol M 3 rD., Zeorane 
wśród urzędników Ciińtfwni statos eni iw s. ej: pp. 
j. Zawa lzai 5 rb., G. LtskowsUi 2 rb. 50 kop., M 
Różycki 1 xb., S. S 25 kop., J Ulawski 1 kh, A  
Bazyszew^ki 1 rb., K. Sofiszc :etko 50 kop., ]. Marx 
r rb , A. Szymański 50 kop, L. Przykucki 50 kop., 
A  B. 50 kop, W ajasitejn25 k o p , M.Długacz 1 rb , 
N. RoiwWSt i 2 rb., M. W< likowsai 1 rb., a. K lpih- 
ski 1 rb., N. N. 25 kop., 3ieląwski 50 kop., Dere- 
wicki 30 ko] 1., Erazm Rakowski 50 » j p , W. Paw- 
aki r r b , J. Derkacz 30 kop., L. Szczupak 50 kop. 
N. N i 50 _op., M Sztcjnlfcht 1 rb., Izyjor Sawicki 
t »b., Dmytry Lalka 30 kop., E. Trzeszewtki 1 rb.,
. Sokołowski 1 rb., P. Grocnowatski 1 rb., D, 1 a- 

laryk 1 1 b., józet Pogorski 1 rb. 50 kop, H. Obr^mb- 
kowski 1 rb- 50 kop., P. Wiszniewski 50 ko, , Lesio 
Laskowski 50 kop-, Niewiadomi**! 05 Jtsp, f-n Bu­
kowski 2 rb., K. Terlecki 50 kop., of Kalesiyński 
50 kup,, A. Krukowska 1 rb., X. W . Husarski 3 r b , 
Ki. L. Szyszko 3 rb., E. Kumanowski 2 rb., K. Po­
piel 5 rb., N. Długacz 1 rb., Adam Michalski a rb., 
T. S i t .  a w  50 kop.

N s w piw y d la  a tu d . d o  u z n a n ia  Redak> 
oyia p. inżynier M B ronikow ski 5 rb .

N a c h o in k ę  w  p r z y t u łk u  K ora K o b iezi 
p W itek Rychter 50 kt*o.

Ha T om . d o b r .i  p. Józefat Andrzejowski 
(zamiast wizyt t powia izowi fi świątecznych i nowo­
rocznych) 1 rb.

Na g ło d n y * '.! ar G a lio y ii  pp. Masłowscy 
5 r b., Zebr ne w Sza*ogrt,dzte wśród następujących 
osób: pp. Ks. Lon f 11. Dóbr iw£'ski 25 r b , J. W. 10 
-o , P Janicki 3 rh., ks. T. Lubieński 3 rb , St. El 
kner 3 rb., Al Elkuer 3 ib., B. Kottcki 1 rb., K. 
Cierw iń.ki 1 rb., J Jaworski 2 rb , K. 7  jiy ń -a i 
1 ib ., K  Arabski r rb., A. Rudnicki 1 rb., W . CzaCz- 
kowrki 1 rb., I Pemzer 1 rb. 50 k o p . Ad. Pacewi- 
Ciówna 1 rb P Ciaczkowski i  rb , D. Wiei zcho«'- 
ski 30 kop K Majbrodzkj 25 Lep, E. Cetnerow^z' 
1 »b., A . PacewiCz * rb;, R. Olszewski r rb., S. 
Kwieciński 1 rb., K. Zasacki 1 ib ;  J. Butz 1 rb., 
M Lewicki 50 kop., Z. M iziauowski3 rh», W. B u­
czyński 54 kop., A . Nowicki 1 r b , Horode “ćć 6 r b , 
M K w aśniew ski 1 r b , Wiliński 1 rb., L>. Soko 
łow ski 1 rb.. F. D effenbact 50 kop., M Matkow«kl 
50 k o p , A. K arw ow ski 50 kop, B. lia cz e .rsk i 50 
Kop., i. Michalski 1 v>*, E. Butznwa 1 rh., A  R j- 
noziński 30 k o o , W . Z/n*grodzki 3 rb., N N, 5 rb., 
as. K. Jarocki 5 r b , ks Zdańczuk i  rb., ks Kowal- 
»ki 3 ro , ks. Sirońezjńsk* 5 r o , ks.T urow ski 1 rb, 
ks. Sw iderski 1 rb , ks Rniprzikoweki 3 rb., W ł 
Janczewski 1 rb , W «cł lan czew sit 1 rb., Borurh&w- 
ski 1 rb., Faustyna Jaworska i  rb , A. Baczyński 1 
ro., Marya Dłutka 3 r b , AIo'zy D'ui,ki 3 »b„ St 
W rońska 1 rb., II. D. 1 ib., M. D. 5 IB.,1 X, X. 20 
rb., J. T erlecka 1 r b , Karola Z i wołuwiczówna 1 rb

Z teatru 1 msy.'

Dziś w  Teatrze Polskim odegrany Dędzie 
wspaniały dramat W yap|-ińakiego—jedno z arcydzieł 
naszej literatury }Boleał*w Śmiały".

Do dzisiejszej premiery Teatr na*z przygoto 
wał się ze starannością i pietyzmem, z j. im przy 
stępuje Sie zazwyczaj do azieł wielkiej, artystycznej 
wartości.

„Bolesław Śmiały" otrzymał nową i zastoso­
waną do odtwarzanej epeki wystawę.

Wczoraj w  gadzinach wieczorowych odbyła, 
ślę próba generalna, kićra wypadła doskonale.

Telegram
§n  AorMpenAtefótt HtemfcJk t 

U n b ttn k ta fi

W yjaśniesh Porty.
KoustantynODOl (AP). W odpowJedzi na 

interpelację, s /stosowaną do P ony przez am- 
basadotoł państw, należących do trój port zu­
mienia, wielki wezyr oświadczył, iż cieśniny, 
budova fortec, kwcatye dotyczące zapewnienia 
porządku w mieście i stosowania stanu wojen­
nego nie wchodzą w zakres kompetencyi gene­
rała niemieckiego, a bezpcśreduio zależą od 
ministra wojny, który mianuje komendanta mia­
sta w razie wprowadzenia stanu wojennego 
Generał Liman został zaproszony na naczelnika 
misyi ■ rojstowej, członka rady wojskowej, in- 
ipertora szkół i dowódcę pierwszej dywizji.

Fini oss tu rtek k -

P tryż (AP). aEcho de Paris* p o w ą tp ie ­
wa o możliwości finansowej blokady Turcji.

Guzeta wskazuje na to, iż rząd nie md£ł prze 
szkodzić emisyi tureckich pięcioprocentowych 
obligacyi państwowych, aczkolwiek wyjaśnił, iż 
komisya długu ottomsńskiego nie bierze na kie 
nie żadnej odpowiedzialności w sprawie podat 
ku ziemskiego, zabezpieczającego tę pożyczkę. 
Co się tyczy wielkiej pożyczki tureckiej, to przC' 
szło 300 milionów przeznaczonych jest na u 
morzenie krótkoterminowych długów tureckich 
Francyi. Poza tem w razie odmowy Turcya 
ze szkodą dla interesów francuskich znajdzie 
pieniądze na rynku niemieckim. Gazeta z ża 
lem stwierdza niemożliwość finansowej blokady 
Turcyi dla wslki z wpływami niemieckimi

Berlifl (AP). „Deutsche ; O rient-Bank* 
podjął się realizacyi ó'j świadectw ottomanskie 
go skarbu państwowego na sumę 403,000 
frarków.

Z dslegacyl austryackiej.
Wiedeń (AP). W  deiegacyi austryackiej 

przyjęty zoatał budżet ministerstwa marynarki.

Spraw y snrbsito cherwackte.
Zagrztb (AP). Przebieg wyborów do sej­

mu chorwackiego jest spokojny. Koalicya aerb 
sko-cborwacks, wzuiucniona dzięki porozumie­
niu z rządem węgierskim, osiąguęła wielkie po­
wodzenie,

Zagrzeb (AT). Dzięki porozumieniu z rzą­
dem udało się czasowo zawiesić ustawę o ko­
lejach z 1907 r., nakazującą służbie kolejowej 
używanie języka jedynie węg erskiego, tudzież 
przywrócić stacyom nazwy cnorwackie.

Sprawa albańska.
Paryż (AP). Odpowiadając na zapytanie 

Berty, rząd oświadczył, iż zgadza się na pro- 
pozycyę Anglii w spi-w le wąpółneyo rozwa­
żenia kwestyi albańskiej i wysp Egejskich. Am 
baaadoruwi francuskiemu w Berlinie polecono 
zawiadomić o poaryfszeui rząd be:liński.

Finanse G/ecyJ.
? a ry i (AP). „Le Radical* protestuje prze­

ciw tam 1 ro. . G recyi wypłacenia należność 
dostawcom francuskim wekslami zamiast pic- 
aiędzy. Zajście to do wodzi, jsk się odbiła ns 
państwach bałkańskich zwłoka w wypłaceniu 
im pożyczek.

Okólnik Gsiliaiix.
Paryż (AP). A g e ^ y *  Rayasn ogłosili 

komunikat, głoszący, i i  Caiuaiix będąc mwiąt- 
rem fi.uatsów w gabinecie Ciemencesu w r. 
1907 zwrócił s.ę do instytucyi kredytowych 2 
otólniLiem, w którym oświadczał, iż w intere­
sach obrony i ogólnych interesów państwa 
będzie stanowczo sprzeciwiał się subskrypcyi i 
notowaniu na giełdzie pożyczek zagranicznych, 
zaciągniętych bez pozwolenia rządu. W ydm ; 
obecnie nowy okólri* Caillauic rozc’ą ja  instruk­
c ję  1907, dotyczą :ą tylko pożyczek jr śsisłem 
zrarzeiaiu tego siowa, na operacyę z bonśmi 
skarbu i wogóle na wszelkie operseye kasy 
państwowej, mogące dać dochód państwu zagra 
'licznemu na niekorzyść francuskich oszczęd­
ności zwłaszcza drobnych.

Z parlamentu francuskiego.
Paryż (AP). W  Senacie Doumergue oświad­

czył, iż rządowi w swoim czasie nie było wia­
dome, iż jedna z instytucji kredytowych zgo­
dziła się udzielić T u rcji kilka milionów. Ra.d 
uznaje konieczność zachowania kapitelów naro­
dowych dla potrzeb narodowych. Dlatego 
Caillaux ogłosił okólrik w celu zapobieżenia 
powtórzeniu podobnych faktów.

Paryż (AP). Senat większością 201 głosów 
przeciw 50 zaapu bował deklaracyę ministeryal- 
cą i dodatkowe wyjaśnienia Doumergue’a.

Z parlamentu włoskiego
Rzym (AP). Izba deputowanych. M l 'ster 

prezydent oświadciył, iż rząd ma prawo wie 
dzieć, czy urzeczywistniając swój program, mo­
że liczyć na poparcie większości pa'lamentu 
Rrząd pragnie, aby siły wojenne Włoch, odpo 
władały ich interesom politycznym. Wobec roz- 
atrygnięcia kwestyi marokańskiej trzeba było 
albo zająć Libię, albo na zawsze jej się w y­
rzec, to 78ś byłoby dla Wioch nieszczęściem 
Dolitycznem i ekonomiczaem. Obecnie rząd za­
mierza dt.ałać w Libii w dradze pokojowej.

_ Rzym (AP). W  izbie deputowanych od 
powiadając na zapytania Bissolatiego i Barzilai’a 
markiz San Giuliano oświadcza, iż Włochy pra­
gną uczynić z Albanii państwo niezawisłe. Mar­
kiz podkreśla blukcic stosunków z Niemcami i 
Austryą i ośi iadua, iż wkrótce odwiedzi br. 
Brrchtołda. Mówca znajduje, iż n'ćufaość, z ja­
ką odnoszą s:ę do Włoch zagranicą jest bez 
podat* wne, Zajmując wyspy Egiejskie Włochy 
stoją na gruncie traktatu lozańskiego. Wiochy 
przytrzymują się zasady, iż żadne wiełk!e mo 
carstwo nie powinno wyciągać korzyści terytn- 
ryainyrb z kryzysu wschodniego. Celem pnlity- 
h  włoskiej jest zachowanie równowagi pomię­
dzy państwami morza Śródziemnego. Koniecz­
ne jest zachowanie nietykalności Turcyi i jej 
potęgi.

Pcdki eślając dobre stosunki z Frrncyą, 
m*trkiz ośr—adcza, iż były one takimi w ciągu 
całego przesilenia bałkańskiego.

San Giuhano nie porusza SDrawy stosun 
kćw z Rosyą, zaznaczając, iż oświadczenia se- 
kretana stanu Kokowcewa wskazuje, jak mato 
uzasadnione są pesymistyczne poglądy Barzilai a 
Następnie mówca oświadcza, iż przekonany jest 
o stałeści przyjaźni pomiędzy Wiochami 1 A n­
glią i kcńczy swe przemówienie słowami: 
„Włochy w dalszym ciągu będą aię kierowały 
polityką, mając na celu ochronę swoich in­
teresów. Dotrzymując obietnicy danej Europie 
w dni nieszczęścia, Włochy oędą zawsze w Eu­
ropie i na morzu Śródziemnem żywiołem po­
rządku, rów no*ag, i spokoju*.

Zgon kardynała Rjinpilli.
Rzym \Wł.). W  nocy zmarł kardynał 

Rumpclla.
(Zmarły kardynał Mariano Rampolla m-rgra 

bia _dl Tindaro urod.-ił się 1843 r. na wyspie Sy­
cylii —  Dyi wychowańćrnt „Accademia dei NobiU' 
w Rtya.ie. Przez Piuja [X miani iw ...y zast .ł piu- 
łatesr 1 sckreiarzeas Propa*andy. Leon XIII prze- 
niói go du kongregacyi nadzwyczajnych spraw du­
chownych. Reku 1882 Rampolla jsAi ił arcybuku 
pc i Heraklii in  p a r t i b u s  i n f i d e i i u s s  i nuu 
cyuszem w  Madrycie; 1887 roku po śmierci kardy­
nała Jacobinirgo mianowane go kardynałem 1 se- 
kretariem stanu.

Kardynał R- m pełł a zn rządów Leona XIII 
odgrywał wył itną rolę w życiu KuśCidła.

?o zgor ie Leona X(II —  był kandydatem do 
Stolicy api tolskiej — w-’bór jednak ieco na pa­
pieża nie doi :edł do “kutku z ■ ‘wedu p.eteatu za­
łożonego przez ces. Franciszka Józefa, rzecznikiem 
któieeo na c o n c l a v r  wystąpił kardynał Puzy­
na. Z. rządów Piusa X  Rampo.a usunął się z szer­
szej widowni, aczkolwie- nie przestawał zajmować 
aię żywo prawami Kościoła. W  osiainick Czasach 
nazwisko kardynała Rampelli wymieni 10 częcie

jako domniemanego kandydata do tyary na_ -sklej
na wypadek zgonu Piusa X. Przypisek Btdahcyi).

Odnalezienie „tittcoitdy*.

R>J*m (AP). Onegdaj w obecności ptoku 
rat ora, sędziego śledczego i dyrektora muzeum 
Uffizzi nastąpiło urzędowe sprawdzenie tożsa 
może* „Giocondy*. Podczas bad. nia Peruggio 
spokojnie powtórzył historyę rabunku. Fran­
cuscy agenci policyjni znajdują sprzeczności 
pomiędzy zeznaniami Peruggia a protokuiem 
oględzin w Luwrze w chwili zniknięcia cbrazu 
Wczoraj miała odbyć się konfrontacja Per iggia 
z agentami franci, limi.

Podroż Churchiha.

Londyn (AP). Ziprzeczsją pogłoteom o 
podróży Cburcbil/a do Niemiec.

Japonie w  Korei-

Tokio (AP). Japońskie ministerstwo woj 
ny otrzymało o j  japoL zykó - zamieszkałych w 
Korei, petycję opatrzoną 8300 podpisów o 1 o-
0 c ẑn* ści natychmiastowego rorganucwan:a w 
Korei nowych dwu dyw izji

Z Mongolii.

KladhU  (AP). W yjechał do Urgi były 
ambasador „Stanów Zjednoczonych w.Petesbur 
gu Rockbiil w celu zapoznania się z nowym 
ustrojem i atrsunkami handlowymi w Mongolii

Spraw a R onlklen.

W a m a w a  (AP). Początek posiedzenia 
poświęć ,nc po*nawieniu zapytaj ekspertom me 
dykom profesorom Taranucbmowi i Przewal- 
skiemu.

Obrona nalega, aby dokonano analizy 
chemicznej śladów palców na szkfe dla ustalę 
aia, czy znajduje się na nich materya trupia 
Itba sądowa uchyla tę propozycję. Eksperc 
medycyny oświadczrją, iż ekspertyza potrwa 
aie mniej, niż dwa ^godnie.

Na końcu posiedzenia zcsttje zbadany 
Sienrński, który zeznaj'e, iż z numeru po zabój 
łtwie oprócz katarynki iprzyborow tualetowych 
■ginął abażur, umywalka i inne przedmioty.

Z Ihtnictwa.

Pńt3rs(>urg (AP). Lotnik Mfchajłcw o 
"■ot z. 8 min 50 rano wzbił sr!ę z lotnia ta ko- 
mendanekiego i poiecisl do Mugkwy, ubiegając 
cię o nagrodę Romanowską. O godz- 2 pepoł 
był on zm..szony wylądować w  pobliżu Tweru 
wskutek zepsucia się silnika. Odległość pomię­
dzy Petersburgiem a Tweiem, wynoszącą 450 
wiorst prztlecał Michajlow n:e ląnujac.

Stan m ifiw iftw .

Petrrsburg (AP). Według danych minister­
stwa spraw wewnętrznych z 78 gifbernii i okrę­
gów Cesarstwa, o których do d. 25 go liatopa 
da otrzymano inlormacye, w 70 —  atan ozi­
miny pył więcej niż zadawalający, 5 zada­
walający i jedynie w gub. kazańskiej i pen- 
żeńskiej, oraz w okręgu turgajskim, niezupełnie 
zadawalający.

Raformn sądu raisjsrow ego.

Petersburg (AP). W  miniateni wi« spra­
wiedliwości pod przewodnictwem dyrektora 
pierwszego departamentu, odbyło s!ę'pierwsz« 
posiedzenie prezesów zjazdów sędziów pokoju 
poświęcone kwestyom organizacji posiedzeń
1 biurowości nowego sądu puboju.

Różne.
Tokio (AP). Podpisana zoslsła umowa po­

między syndykatem przedsiębiorstw japońskich 
w Chinach a rządem chińskim w sprawie eks­
ploatacji najbogatszych na Dalekim Wschodzie 
kopalni nafty w prowincyi SzeusL

(O d  A g e n c y i P e te rB tm tg k k );.

B a d a  P a ń s tw a .
Posieuaeniu z dnia 4  grudnia

Przewodniczy A k i m o w .
OJbyły się wy boi y csłonLów komisyi po* 

jednawczej w sprawie projektu samorządu miej­
skiego wA Królestwie Polakiem. - Obrani zoitsli:
1 'umowo, Dejtricb, Andriejewskij, Makarów, 
5t:szyoakij i Hurko.

Rozpatrzono następnie x6 projektów pra­
wodawczym i przyjęto je wszystkie z wyjąt­
kiem projektu zsłożenia kursów dla dozorców 
więziennych.

Prerydent oznajmia, iż na następne posie­
dzenie posłowie zostaną zawezwani zapomocą 
awizacyi, gdyż wszystkie uprawy, przekazane 
dotychczas Rsdiie, zostały już załatwione. 

Posiedzenie zamknięto.
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Usposobienie 1 walorami stałe; z papierami 
dywidendowymi na całej linii moCuc. Z  prcmlów- 
kami stałe.

Z ostatniej oM e.
W sejmie galicyjskim.

LWÓW (W).). Namiestnik nakłonił wczoraj 
podkouisyę mającą o k r e ś l ić  okręgi w yborcie 
do dalszej pracy, twierdząc, iż sprawa reformy 
ryborczej nie jest jeszcze rozbita, że pozostają 
do wyrównania jedynie niewielkie różnice.

N imiestnift apelował do rasinó r , po zzem 
LewicL konferował z namieatnikiem. Klub ukra­
iński uchwalił, iż woźtrie udział w obradach 
podkokiusyf o ile na porządku dziennym posta­
wiona będzie wyłącznie kirestya ilości okręjów  
dwumandatowych.

Przewodniczący komisyi pot-ł Giąbińdd, 
widząc brak wspólnej platformy odrom/l pu- 
r;edzer,i* na czas nieokreślony.

Sprawa Długosza.
Wiańeń (W ł) Kola polityczne zaprzecza- 

5ą depeszy, jakoby D ugosz konferował ze 
Siutrghkiem w sprawie swych oświadczeń zło­
żonych na zjeździć ludowców w Rzeazowie.

Wiedeń (V7ł). Długosz oświadczył, i i  to, 
co powiedział on w Rzeszowie, jest powtórze­
niem zarzutów poprzednio ja t  postawionych 
przez posła Kędziora Stapińjkicmu. S j tuacya, 
w jakiej się znaleźli ludowcy, zurjsiła DlugtMką 
w intertsie parlamentu do zs Jechania dalszej 
powściągliwości względem rządu.

Wiedeń (Wł.) Na konferencji nie poru­
szano kwestyi dymisyi D ugosza. Sytuacja po­
zostaje nie wyjaśniona.

Odrzucanie propczycyl angielskie].
Wiedeń (Wł.). „Reichsposl* donosi, iż 

Włochy odrzuciły propozycyę sngie swą co do 
wysp Egejskich.

W parlamencie anstry-cklm.
Wiedeń (Wł.). Ruslni w dalszym .ciągu 

przeprowadzają w parlamencie obatrukcyęjtech* 
nicznąjl

Z deiegacyi wigierskiej.
Wiedeń (Wl.). Hr. Berchtold w odpowie­

dzi mówcy opozycyjnemu br. Kńrolyi oświad­
czył w sprawie wspólnego wystąpienia mo­
carstw podoisanych p id  traktatem berlińskim 
w  otnome równouprawnienia żydów w Rumu­
nii oświadczył, iż wystąpienie takie miałoby ra­
cy ę tylko w razie wystąpienia wszymcich mo* 
carSbW, które podpisały traktat berliński; Au- 
strya zaś nie ma racyi dawać inicjatyw y w tej 
sprawie, O iu.cyatywie takiej ze strony Anglii 
rząd Austro- W ęgier nic nie trie. Rząd .umuń- 
sri prawdopodobnie nie uwzględniłby żądania 
mocarstw, gdyż traktuję tę sprawę, jako w y­
łącznie wewnętrzną. Znaczną większością gro­
sów oświadczenie ministra przyjęte zostało do 
wiadomości.

1  Rumunii.
Bukareszt (AP). Odpowiedź senatu na 

m onę tionową króla zawiei a pochwały dla ar­
mii rumuńskiej, podziękowanie k-aię*uir*cf Ma­
ryi za pielęgnowanie chorych na cholerę, wre­
szcie wyrazy zadowoleni z tego, te położenie 
m<ędzyrarodowe Rumunii i jej zamiłowanie po­
koju pozwoliły jej zabrać głos w sprawach bał- 
kańokicb w chwili ostatniej, kiedy to udało się 
osiągnąć pokój zaszczytny. Senat dziękuje kró­
lowi i narodowi i udziela zaufania rządowi.

Podczaa dyskuąyi nad adresem Bratianu 
wygłaaza mowę, skierowaną przeciw rządowi. 
Mówiąc o „Księdze zielonej*, Bratianu oświad­
cza, i i  jest ona zbiorem pamiętników Majore- 
scu, któremu mówca zarzuca prowadzenie poli­
tyki zegran cznej w sposób niezgodny z kon- 
stytucyą. W iele kwestyi premier nie poddawał 
pod obrady ministrów i za. a walał aię jedynie 
składaniem r*portów bólow i. Kiedy ambasa­
dor rosyjski zaproponował pośrednictwo, Majo- 
rescu odpowiedział, iż zapyta w le j sprawie 
króla. Bratieuu zarzuca premierowi nieszczery 
Stosunek względem reprezentantów mocarstw, 
którzy przez czas dłuższy sądzili, te Rumunia 
dąży jedynie do zdobycia Sylistryi. Zarzuca 
również premierowi, iż ten nic nie w iejoial o 
traktacie serbsko-bulgarskim.

Odp iwf idź Koła Polskiego.
Petersburg (Wł.). Koło Polskie oświadcza 

urzędów nie, iż treść artykułu i notatki gazety 
,R !eci* o rzekomych rokowaniach Kola Pol­
skiego zc Stołypinem, jest z  gruntu niezgodna 
z rzeczywiatoś ia Koło Polskie, -acbowując 
sikie Lczwzgiędnie wrogie stanowisko wobec 
projektu wyodrębnienia Chełm-zczyzny i uwa- 
iiją c , iż niedopuszczalne > . w tej spiazrie ja ­
kiekolwiek uitępstwa lub kompromisy, żadnych 
rokować ani ze Stoły pinem, ani z kimbądż in­
nym nie podejmowało.

Z komisyi wyznaniowej.
Petersburg (Wł.). Kom isja wyznaniowa 

Dumy Państwowe; rozpatrywał i pTzeslany z R a ­
dy Państwami zmieniony przez nią projekt pua- 
wa o zmianie wyznania. Komisja uznała, Iż 
projekt ten należy traktować jako nowy i za- 
częią rozpatrywać go od początku.

K otisy* pojednawuza*
Petersburg (Wł ). Do komiayi pojednaw­

czej w rprawis samorządu miejskiego w Kró­
lestwie Polakiem obrani zo r ali kandydaci z hsty 
prawicy otrzymali po 93 głoay. Lista cen­
trum uzyskała zaledwie 61 głojów.

Z prawodawstwa.
^tersfburfl (AP). 7-omisya Dumy Państwo­

wej rozpatrują’.?: nrojekt rtformy policji r jz- 
poczęła w obecności wiceministra (.praw we­
wnętrznych Dżunkowskiego i dyrektora depar­
tamentu policji rozpatrywanie drugiego 1 na­
działu projrktd o zakies.e i sposobach działal­
ności policyi. Przyjęto z ptwnemi zmianami 
art. od 7 do 14 w redakcji rządowej. Obrady n-d 
postanowieniami i rozkazami policyjaemi odło­
żono

Petetsburg (AP) Do Damy wniesiony zo­
stał iro je it  reformy katorgi.
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rej honstrukc-i, n . | « ) f k i z e j  I  I  I  &  E * /  j ? a j f v \ J *  P O Ł U U A H A  na Pi/ystan*,
fa b r y k i  ar A n i t r j o e  <W* ™“  y  wS*TJ|NI)  f 6t  Soaskiej i Poczajowskiej 21'13

x  m ieiookibn w ry n i p łu g z m i POLECAJ iT e l. 22-82. Ceny najn Drwa beD.n.
1 | najlepsze. 11425s iu ro  Agpo ] 7r ir n io w o n  i Y flro h n w o lri j . . .M e k  ^ i s u  ~17~,S u -

podolska, pow. LatyczoookL 
555 uzies dobeej zier»i na wyąod- 

124 ó.n ych  warunkach, ż-wra* > się do 
biura ,D. H N ieduja-W erzblcki 
i Brzeziński1, Kijów, Puśzkińska 11. 
od godz. 12 —  4 11878

*>om erne

tACi. Z.--OZ
najlepsze.

l. zarojewsKi 11 ra o m ^
Kiió s f .  P ro re zn s M  8.

Orka mechiniCintt. równit-j<z?, czystsza i tańsza niż końmi lub wołam'-

.jełów złożonymi). U O II IIIK I  danie. Ceny z wyjątkiem wyrobów 
I I , ' a . a  Są obliczone franco stacya szerokotorowej kolei 

ć»ryk U ttO w , odbierającego. Adres: poCzt. i telegr. RaCńny'
Targońskih 7032

dJbcil

KRAW IEC DAMSKI 1200

A D A M C Z
k z n a a ły k i i  r >  2 ? r na' Bulwar-Bibikowski 4.

Przyjmuje wszelkie roboty jako to: O k r y c ia  fu t r z a n a , k o s t y u -
—  — m y  i s u k a i e ,  oraz w szelzie reparaćye.  .......   —  —

Roboty wykonvwa z materyałów własnych l powierzonych
MA C Z A S  i AKURATNBE. CEN Y N Z K IE .

GARN ITURY M ł OCARNIANE .,<DEAL” . Automatyczne podawanie 
SNOPÓW, U KŁAD AN IE ODBZIEILNE st, my i plewy w sterty za po 
nocą e learito iS y  Dowittrziiicc. G e n e ra ln y  p rz e d s ta w ic ie l ne re- 
on Kijowski A. E  J B  F R s Kre.zczatyk Nr ‘id KIJÓW. 1?261

10S ̂

U naw aźijąc pola nie zapo- 
m n.jcie o

■WAM A (Kainit 12%, orową sól pousowa 30% i 40%).
-  r«fc«J j yikozupełnie unawoż. za pomocą kąli zabezp.

najwy ższy urodzaj. flJc*na nabyć za pośrednictwem wozyai 
kich skłaców rolniczych ziemstw i stp’w»rzyszeń rolniczych.

O la d z ’eoi, mawok. ro k o n w ale  
so en tń w , o só b  nerm ow yo li i 
•.taro ó w . F o sm o za  napawania 
prenudłow y rozm ói b rw i. ko *  
c i  i m ię śn i. N iezbędny p okarm  
d ia  dzieo i w o k re s ie  zębko*  

m ania i ro ó n ięo ia .
Liczre opinie Pp. Lekarzy i Crdv 
natorów Szpitali , oł&C-a Się do ket 
dego puaełka. Dost c moina wszę­
dzie. Cona p u fltrk s  rb . I.

12131

Chiński magazyn herbaty
T. I. KOMAROWA

K re s z o z a ty k  M  49. 
O p n a d a i  d e ta lic zn a  po cen ach  hunto

I  n  _ l _  Ponowa. Guhkina, Kuzniecowa. Petłowa. bot
a r y c h i

Kawa
lep- 

1 rb.

J

^(erSata
jest palona i mi 
szyny «kktrycn 
j e Ce go. S u ro p a sy  wiast

Czekolada. ^Ma« IV IN W H ) Kro

Pjpo-iu, Gubkina,
kina, Wysockiego, Dieaacntiewa i in. firm. fe 

dyny magazyn w Kijowie, gdzie 
jest palona i mielona za pomocą ma- * f l  -W am  H o len d ersk ie  lep- 
szyny elektrycznej w obecności kupu- J i f l K g O  szych firm od 
j 2 Ce go. S u ro p s ły  własnego wyrobu' 20 kop,

rb a tn ik i, k a rm e lk i, e u k io rk l ow ooow t 
in. W yroby Cukiernicze: G Bormana, Siu i S-ki. 

Kromskirgo i in. lepszych firm. Zawsze świeże, 
Pp. kupującym herbatę, kawę, wy. oby Cukiernicze, kakao— dodaje się pre 
ntium x wielkiego wyboru wspaniałych zećzy, stal" posiadanych na skła­
dzie lub też rabat w gotówćr M eble b am b u so w e I p a r a m  n y  ge-

tow o i ua obstalunek 73?

A Zaproszenie do przedpłaty na t T T j f ^ T

tlas-Przew odnik »  K u „  i
(Podole , Wofyrt, U kraina)

Zaproszenie do przedpłaty na
informac. 
przemysł., *

(Podole , Wofyrt, U kraina)
zaw ieraf, oędzie: 3 plany mia^t Kijowaf Żytomierza i Kamieńca; 5 plany 
okolic tychże m iasl, 55 map powiaiów z oznacz, wszystkich miast, miaste­
czek. wsi, folw ., rzek, dróg że l., bitych gościńców i zwycząjnyd* 2 odle­
głościami, oraz informacyami o miast., miasteczkach, ilości m iesżk.,’ sądach, 
okr. poi., pocztach, parafiach, granicach gmin i lasach, wykonan. kolorami. 
Po -trugiej stronie map wyszczególniony będzie cały przem ysł w każdym 
powiecie ze wskazaniem właściciela, m iejsca, poczty, telegr-, jt .. kol. z odle­
głościami T produkcyf roczną w tysiącach.

A TLR S-P iłZ EW O D N IK  wyjdzie z druku w * ,  styczn iu  1974 
? O KU ’.  D la unorm owania nakładu uprasza s ię  o nadsyłanie 

^ sk ład an ie  prenumeraty jaLnajśpieszniej.
Cena eg z . kart. rb . 6 .6 0 , opr. ur pfót. a r  g. rb . 6 , 

p rzes . kop. 6 0 .
Nadsyłający prenumeratę zaraz i bezpośrednio kosztów przesyłki 

«Uc pono$zą.
P O  W YJŚCIU Z  DRUKU CENA B Ę D Z IE  WYŻ&ZA. \

R edakcya J  |UR H g y a i i j i r i  a  W arszaw a, M a io -  urydawn. ■ ■■ O t  . A C W I C Z d  waecka 3 , tel.132-01.

12353

W  pierwazjeb dniach grudnia wyjdzie z druku i ukaże się w aprze 
dąży wydsny nakładem księgarni rówieńskiej Ludwika Rutko wskiege

Prowincyonalny 12298

l i a i e n d a r z
handlowo-informacyjny n a  p . 1914.

Celem kaieedatza jest d-ć chrześoijańkkicn aklepom, zakładom prze­
mysłowym i rzemieślnikom na prowin~yi możność zasiadam 'aoia 
sz^iszrj publiczności o swujem istnieniu, a przez dział ogłoszeń —  
błatwić im konkurencyę z przedsiębiorstwami niecbrzcśiiańskiemi. 
Dżiał iniormatyjny obejmuje powiaty zachodniej części W tłynit: 

Rówieński, Kowelski, Łucki i Dub eóski.

w księgarni Lud tika  Rutkowskiego w Równem"na Wołyniu 
Szosowa

Wóz żelazny ze skladanemi 
■  lansmi kłódkami

1  I S I ł t t
E K E S i CZATYK 32 . .

W Y M C IM I  REPRE?,£KTAf5CI PIERWSZCSZfeBNYCH FABRYK.

P ow ie trzne  e lew atory,
składające e t t o in ę  przy pomocy i  robotnika.

R u e t o K ;  P r o o t o r  A  O h m

Lokomobile, lokomotywy drogowe i do orki, młocamie 
paro re zbożowe i koniczyi owe.

K B u e  J  S t | j » U r n  Uługi, siewniki rzędowe i wie> 
l l M I i l  W M w n a  lorzędowe pielniki i przerywa­

cze do buraków i zboża.
S B e g l l f l l M *  Motory naftowe stałe i lokomobile no- 
■ O l  n U l l s  wo-ulepszone, ekonomiczne i prawie 

bez dymu.

ft. A* U s t o r  C -o * gielakie do
mieka, łatwe do użycia, lekkie w ruchu, wyborne 
<jr działaniu, pięknej ro m y .

MA W o I s I k I  9 S d  Młocamie konne, kie- 
■ I  9 | » .  raty, sieczkarnie bęb-

no,#*.

io h n s to n  H a rv e s te r  C -o
maszyny ż «iwne

l a r n s n l M i i  &  C - o  walce młyńskie.

Biuro Rościsiewskiej
Jerozolli iska C8, reaomenduje wy- 
kwalifikowanr osoby w Nauce, R ol­
nictwie, Handlu, Priew yśle; świade­
ctwa Sprawdzane i refereneye pouf­
ne zbierane. 12270

Magazyn Obuwia
Ja n a  S ta rtk ie w io ra  poleca obu­
wie męside, damski 1 I dziecinne 
własnego wyrobu. W.-Podwalna 1.

12113

Dom H and low y A. W. Przesmyc­
ki, Kijów, Kreszczatyk 48 poszu­

kuje zdolocgo pracownika, obznaj. 
m onego speCyslnie ze SDrzedażą n». 
sion bur»kow Cuitrov.yt h. 12376

De r w is z  dwunastoletni ireoiec 
«hi wywodowy, urodzony w 

Dżebeli Durz LWijaiece Damasceń­
skim) kupion”  w 1907 roku w  Anto­
ninach u J. W . H ra feg o  józefa Po­
tockiego do Sprzedania za eOO tn. 
w  Btbnówće ra  Podolu. Maść gnia- 
dsr, pęCiny, zada'e Ł ałe. na oku 
skałka z wypadku, Adre wć; ta 
Ctarny-Osti ów, stacya kolej. Narkie- 
wicze Bęr nówka Zarząd Iaiorma- 
Cyi udzieli ekonom OstromęCki. 12384

1 2 , 8, A pokoje —  osobne wej- 
, śćfe. dla cichtj . ud,Iny lub przy­

zwoitych kobiet. Pzńkowska 6 —10.
l f  373

|J08Zukuję poooiiy rzę d o y  posla- 
1 dam długoletni, praktykę lub 
m oohoiłika Cnarzędd rolniczych z 
odpowiedzialnością za funkeyenowa- 
nie tikuwyćb, PoCztai Pików-Podol- 
Ski. w łjątck Kustowce Z. Chrza­
nowski. 12363

Do w y n a ję c ia  2 pokojo dla
prawnika, doktora, inżyniera. 

W  -Pudwalna 16 m. 8. 12364

i

Sieczkarnie 
t siekacze B o n th p ilą ^  C layto- 

tia 1 R ib e ra .
Cieszące się uznaniem: Eksłyrpatory, kulty walory .Atam an"m M  W W H P  FABRYKI.

E konom  i m.,ijny od stycznia lub 
marca chce zmienić pos dę. A d ­

res: p. Lubar, W ołyń. Tymanewicz.
12367

poszukuję na zikła< oę po banku 
A na mejątek 8C,CO0 rb. Majątek 
na Podolu o 7 wiorst cd staeyi ko­
lejowej. Oferty proszę składać: 
„AdministraCya Dziennika" dla S J,

12240

Ciepłekoszulki trykotowe, 
kalesony, kamasze
i in.

S A N I E
w wielkim wy bo 
-ze N. M a r s h li-
t in . Ktjów, Ktesz 
Czatyk 9, fei. 8-92

88 k. M ASŁO  42 k. Hilowlone
38 k. Syberyjskie 42 k. f SmleHt). 
50 k BryLdia 2n k. l MaTar V a- 
s is k la a , W  -Wasyik tel. 36-lU.

2568
r. o o p ezed an isi n edrog- w Ki o- 
*4 ^i-r pa m .o w jch  wurunaach 
( id e m j t  r( r ł f  o y n ę y  z p r a -e a  
da»»ni» w, do w sl. t e f a l t j c h  P i 
wód— ch»rcb« w<*ś iciel’’ . W m .-  
•  ość: PitCzerskl B»z*r— bivrs K ne- 
m>t'grafu ,* a d  ui"* 1240'

Nie d a le k a  od Humstnisi seu -
k a m  z  cm i przy kolei otcołu 

stu dziesięcin; na polach wo i, m a ­
ły  las i ogród ow.Cewv. llumrń, 
okazicfclowL ooaski „Dziennika KI 
jowskiego Nr 16233. 1228B

poszukuję p r a c y  w  więki tej p i a -  
1  c o w n i  s u h i e n  d a m  *kich lub dz e n  • 

n i e  w d o m a c h  p r y w a t n y c h .  Kamiń 
s k a  ul. S t o l y p i n c i W d k f  41- 3. 12’ 90
przepisuję na m a s iy n n  p o lsk ., •” 

s y js K  fre n c u s k . K o ś c ie ln a  Ni-
9 w 7. 12395

liezwyłla olcazyaI
Do 100% zysku gwarantowanego, z 
krótkoterairowej lokaty kap.iałów 
polskich, opartej na nu-ruchomoś- 
Ciach.Ztło-i^er. a p. adr. B iu r o  R a­
c h u n k o w e  — Oddział zleceń. Ki­
jów, Puszkińśka 10. Skrz. paczt. 207

Włóczkowe
Orenburskie i puchowe

C h u s tk i
Dziecinne kos*yumy. ^

K o stfu m y
sp o rto w e

SpeCyalny magaiyn

Czesko-Rosyjskich EsebanfeznycL 

wyrolóir trykotowych ese

W. T a s y lk o w s k a  10.

potrzebn y kasye 
1  m ó d  k bucha

er do banku i po- 
altera [do cukrowni 

Zwracać śle Artiel buchalterów 
Kijów, W. Wasylkowskc. 14 m. 8.

T-wo Poiaojy st<id. Polakom 
Uniwersytetu Kijowskiego. Biu 
ro Pracy polem Studentów, jakc
kor ipetytorów, wychowawców
oat:czyc:eU, pracowników biuro! 
wycb, masażystów etc. Z i pisy 
przyjmują się w lokalu Biura Pr a 
ty, Prorer ‘ Nr ao m. a o j  j 
do 5 pp codziennifi. 4 aa8

Kro w y  do jne jałowice i buhajki 
Czystej rasy wschodnio - fry yj 

skiej, maści Czerwono-Srokatcj, m a 
stale d o  z b y o ia  znana z wystaw 
obora zarodowa w  5 k o w r*d -  
b a o h  staży a kolejowa i poczta Sta 
rckonstantynó w. za wysoką mlecz­
ność i zorowie ręczy właśCfCel 
Tadeusz Kossak. 11903

f 9 ZIEMIA
TYG O D N IK IL U STR O W A N Y

9 9

1176 5

K ra jo z n a w stw u  P o lsk iem u  poświęcony, wychodzi

w W A R SZA W IE  pod redakcyą KazL.n:r r r .  1 K uiw ieo ia .
Dpiay przyrodnicze i ge^grt ficzne. Prace z zakresu etnografii, ar­
cheologii, zabytków sztuki. Obrazuje w opisach nauzowych i w do 
kumentach ilustracyjnych p i ę k n o  i b o g S C t w o  P o lsk i, bada 

jej stan obecny i od-wterciadl* p.żesziosć historyczną. —

Warszawie ib. 5 kop. —
, 6 a 5°

Dła esłorocznycb nowych prenumeratorów: 
tom I, Ił, HI i IV  z ustępstwem 35^.

Redakcya i Administracja: klej? Jerozolimskie 29- 1.

PRENUM ERATA: w ,
z przisyką pocz „wą

Z ło ty  M edal
na

Wszechświatowej Wystawie 

'  Paryż 1900 r.

OO
a»

KamoniBo-PńdoIski
F i s n z u i i ą  I eglełzeala i<

„Dziennika Ki|ow£k.<4
puyjmająi 158

g ,P iis !ii« in  (S U il !tiisr«flC2 i f  

K a i ę g a r *  a  P o l f l k a  
V. W lnm kim

WILNO.
I łoammei.tą I«głvszraia 4z

„0 2 ft» Ik f KI|tvsk;tg«M
przyjmaj®

kitięgar. J. Zawadzkl«ao

Rośaktor ońpswJodzialny Zygm unt Mostowski. Drukarnia P ilska w Kijowi*, Kreszczatyk M  38 Wydawca Antoni ZlolsAski.


